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0 w ła ś c iw y j 
stosunek 

do C ze c h ó w
Szczegóły tragedii czeskiej ciągle 

jeszcze nie są doStatecznne znafie 
Kiążą różne wersje me ratz ze sobą 
całkowicie sprzeczne, Historycy Dędą 
musieli zadać sobie trud wyświetlenia 
prawdy ow ej tak oardzo dramatycz 
nej nocy. Dziś ■‘peruyemy tylko plot 
kami.

Powiadają, że gen Syrowy, on :ąc 
zasłużyć stię HiUarow. i dać m u do­
wód siwej lojalność . zaiKaaał wyaawa 
ma nanojów  żołnierzom czeskim, unie 
m ożliwiając w ten sposób jakąkol­
wiek obrony. Mówią też jednak i o ge 
stach rozpaczy, że jakoby niektóre 
garnizony prow ;ncjonaine m iały sta 
wdać opór, miały —  podobno —  m iej 
sce jakieś oitwy, nawet w pobliżu gra 
Bicy polskiej W szy sit ko to opow ie­
ści nie apaawdizoaie. Naprawdę wiemy 
br rdizo mało ..

Jakkolwiek było , z chaosu wyda 
rzeń ow ej tajemniczej i tragicznej no 
cy wypływa jedjna prawda oczywista
— to nameona rola kierowników re 
publik. Czesko-o łowackiej. Hacha, 
Chvaikowsky, Syrowy przejdą do hi 
sitara okryci,h ań bą  zupełnie buzprzy 
kładną. Ten fakt nie ulega żadnej 
wątpliwości. Nailomiast ferowanie wi 
roku potępienia dia całego narodu 
•azesiŁiego stanowi poważne uproszczę 
nie myślowe.

Trzeba pamiętać jak błyskawicz-
1  9 szybko rozwijały się wypadki. 
Niektórzy obywatele Czerni nie orien 
towah s.ę zupełnie w powadze syfu 
ttcji i wychodząc z rana na ulicę wie 
nzyć nie chcieli, iż kroczące ulicą od 
działy są jednostkami armu memiee 
kiej. Przy błyskawicznym  tempie wy 
darzeń i wobec zdrady kierowników 
państwa zorganizowanie oporu  mog 
ło być naprawdę niemożliwe. Jeśi 
były jakieś akty rozpaczy, zbyt suro 
we potępianie ogółu społeczeństwa 
może być niesłuszne.

Ostatnio marny w ieśc! o rosnącym 
oporze narodu czeskiego. Ale razem 
z tym PAT podaje, że p. Hacha p o ­
dejm ował obiadem ministra finansów 
Rzeszy Pnzejmuje to nas obrzydze­
niem. —  Ale rzucanie kamieniem na 
całj naród czeski nie jest możliwe bez 
enaczniejsizego uproszczenia sytuacji.
Uproszczenie takowe było uzasadr i a 
ne względami dydaktycznymi. Bez­
pośrednio po wypadkach było w tym 
wiele racji. Dziś jednak araument ten 
j^ż się przestarzał Postawa narodu 
polskiego nie może wiznudzać naj­
m niejszych obawr, Zawołanie: zwarci
—  silni — gotowi —  ®ositało przekro 
ozone Możemy m ów ić o  zaczepnej 

Dostawie Polaków.
Jeżeli p. Bartholamy pisał, że nie 

ma w całej Francii jednego probosz 
cza, któryby się podjął roli ks. Tiso 
i jednego wójta, któryby był -zdobiy 
postąpić, tak jak Hacha, to niewątpH 
wie te słowa m ogłyby być wypowie 
dziane w Polsce z niemniejsrzą niż we 
Francji słu&znc^cią. D ętego  m ożem y 
sobie póz walić na oniektywną ocenę 
wydarzeń czeskich —  obciążać winą 
tylko naprawdę winr.ych.

W  stosunkach polsko-czeskich <za 
czyna się now y rozdział. D 1 aft ego sDra 

stosunku suołeczi ristwa naszego 
do Czechów ma w tej chwili doniosłe 
Zr.aozerne. Stosunków tych nn«potrzeb 
nie zamącać nie należy. Pognębianie 
uciem iężonych Czechów jest itrium- 
tem łatwym, ale mało potrzebnym. 
Potępiając łotrów i zdrajców, jalc Ha 
cha, um knijm y wyniosłości względem 
całego narodu i nie szukajmy okazji 
w yw ieran i zemsty z nowodu dawno 
przebrzm iałych sporow.

Przyjm ijm y jako zasadę. Stosunki 
polsko-czeskie ni- powinni; się opie­
rać na wprinrzeniach przeszłości, ale 
tnają być podpkiowanc m yiłq o współ

W  I t a i i u r i i  w @ ! t o
Japonia m d ł a  armię twantuAst:a przsdw

s ł ł o m  s> -i» r.- '#e c i’ w i
TOKlO (Pat). Agencja Donie/ do 

nosi, i i  wojska japońsko - mandżur 
skie 22 czerwca kontratakowały zm<> 
toryzowane oddziały sowieci oaton  
golskle, które przedostały się ua tery 
torium mandżurskie na południowy- 
wschód o j  jeziora Buir w pobliżu 
Czangkuliong i Czangezungmio. Z 
drugiej stronj na obszarach położo 
nych na póuocnv-zachód od jeziora 
Buir doszło do starć, w e-żaSie któ 
ryen nieprzyjaciel poniósł ciężkie 
straty.

20 czerwca w tej miejscowości od 
dział złożony z tysiąca Mongołów, 
któremu towarzyszyło 30 tanków, na

ruszył granicę n.undżii.st ą. Wywią 
zaia się zacięta walka, która zakoń 
czyła się dopiero 22 czerwca rano.

22 czerwca 160 żołnierzy mongoi 
skicb J 30 tanków naruszyło granicę 
w pobliża Czengczung Mio. Nieprzy 
jacicla odparto Do podobnych starć 
doszło w widu innych miejscach. Ar 
tylcria mongolsko -  sowiecka wystrze 
lila około 2 tys. pocisków. Nieprzvja 
ciel stracił 0 tanków 1 wielu zabitych.

28 czerwca tysiąc Mongołów wkro 
czyio na terytorum nmndżurske w 
pobliżu Noto i Br/lezagu Odparto ich 
ze znacznymi stratami.

siiom mongolsko-sowieckim, które w  początkach czerwca 
przekroczyły granicę, zajmując U rytorium mandżurskie.

Armia kwantuftska I mandżurska rczpaczęra 2 - i O  lir ca 
akcję przeciwko w&jskom Zewnętrznej Mongolii, Htjra prze­
szły przez rzenę Khalwa, usiłując zafąć terytorium mand­
żurskie w południowej części prowincji Khlngan.

TO KIO  (P a t).  —  Głowna kwatera armii fcwantuńsklej 
[ogłasza, Iż rozpoczęto ofensywę, przeciwko połączonym

TOKIO (Paf) Według źródeł ja­
pońskich połączone dywizje rnongol 
sko - sowieckie, jakie wkroczyć inia 
ły na terytorium mandżurskie w re 
jonie jeziora Buir obliczać należy 
na 3 dywizje.

Straże przednie wojsk sowiecko - 
mongolsk ch posunąć się imaiy na 
odległość 20 km w głąb terytorium 
mandżurskiego. Po południu dnia 
wczorajszego oddziały Japońskie do

konać miały udanego manevrru f.an 
kowego, zdobywając między in. po­
nad 30 tanków,

SIN (i KIN G (Pat). Agencja Domeł 
donosi, że w czasie walki powietrz­
nej nad rzeką ChalKa lotnicy japi.ń 
loty sowieckie, 8 zaś pozostałych zniu 
sko - mandżurscy strącili dwa samo 
sili do wycofania sie w kierunku 
wschodnim.

,Juryści" niemieccy w  Gdańsko
R ze s z a  intensywnie g ro m a d zi siły w ojskow e w  w olnym  mieście

■ ■ / i r n n i r l e  W. S B r ą g  S a r n i  i  f i  B a  p o s ł a n y
LONDYN (Pat). Zapytywany o sy 

tuację w Gdańsku premier Chamber 
lain oświadczył wczoraj po południu 
w Izbie Gmiu, co następuje: Wiaro 
goane informacje wskazują na to, że 
INTENSYWNE ZARZĄDZENIA O 
C HAKAKTERZE W O JSKWYM SĄ 
PODEJMOWANE W  W . MIEŚ­
CIE. ZNACZNA I WCIĄŻ WZRASTA 

| JĄCA LICZBA OBYWATELI NIEMIE 
CKICII PRZYBYWA OSTATNIO DO 
GDAŃSKA NAPOZÓR W  CHARAK­
TERZE TURYSTÓW I LOKALNY 
KORPUS OCHTONICZY JEST W  
STANIE TWRZENIA SIĘ POD NAZ 

j W Ą „HE1MWEHRY".
Rząd polski utrzymał od rządu nie 

in recki-go notyfikację wizyty niemie 
ckiego krążownika „Kocnigsberg“  w

Gdańsku na przeciąg trzeeh dni, po 
cząwi ’y od 25 sierpnia. Rząd polski 
zawiadomił o tym senat gdański. 
Rząd brytyjski utrzymuje ścisły hon 
takt z rząuem polskim i francusk.m 
w sprawie rozwoju sytuacji w Gdau 
sku.

Na dodatkowe zapytanie czy jest 
faktem, że usiłowania ufortyfikowa 
nia Gdańska są nielegalne i czy rząd 
J. K. M. nie zamierza podjąC kroków, 
aby poinformować osobiście kanele 
rza Hitlera, że wszelkie usiłowali a 
dokonania zmiany istniejącego statu 
tu gdańskiego siłą spotkałby sę z na 
tycnmiastowym sprzeciwem rządu J. 
K. M., premier odpowiedział: „Co się 
tyczy strony prawnej zagadnienia zo 
bowiązań traktatowych, to prosiłbym

o złożenie odrębnej interpelacji Co się 
zaś tyczy stanowiska rządu brytyj­
skiego w sprawie próby dokonania 
z..lilii w istniejącym statucie Gdań­
ska siłą, to stanowisko nasze zostało 
najwyraźniej zdefiniowane przez lor­
da Ilalifaxa.

Na zakończenie tej interpelacji 
poseł Dalton, jeden z najwybitniej­
szych przewódców Labour Party, 
skierował do premiera następujące 
zapytanie: „Czy rząd J. K. M. byłby 
skłonny' wyrazić w Warszawie po­
dziw odczuwany w W . Brytanii dla 
"spokoju, odwagi i opanowania, v y 
kazyywanych przez naszych polskich 
sojuszników w obliczu sytuacji?"

Premier Chamberlain przy głoś­
nych owacjach całej Izby oświad­

czy: „RZĄD BRYTYJSKI BARDZO 
WYSOKO CENI STANOWISKO, 74  
JĘTE PRZEZ RZ^D POLSKI".

BERLIN (Paf). Niemieckie Biuro 
Informacyjne zamieszcza w swoim 
serwisie szereg wiadomości o spra­
wach gdańskie-, oświadczając, że z 
„końcem ubiegłego tygoduia załama 
ła się moralna nugonka przeciw Niem 
com ", wszczęta przez Anglię, a jtocho 
dząca z różnych źrode* francuskich 
J angielskich, cytującyefc szczegóły 
zamachu stanu w Gdańsku, który 
projektowany był rzekom,, w niedzie 
h po po.udiau*.

„Spokojny ton prasy polskiej okre 
ślany jest. jako „skutki polskiej ma 
ni} wielkości".

nych celach obu narodów na przysz 
lość.

Uparte zwracanie do tego co było 
i minęło może mieć tylko destrukcyj 
re  następstwa. Myślmy o  przyszłości

Czesi raz egzaminu nie zdali. Ale 
życie nasuwa ciągle nowe próby. Na 
ród czeski ma m ożność skorygowania 
swych błędów. Wairunkiem j‘esit prze 
zwyciężenie defetyzmu. Pewien pnbli 
cysta polski m ówił z zadowoleniem, 
że Czesi stawiają już teraz na Polskę. 
Nie widzę powodu do radości. Złe, je 
żeli stawiają na Polskę. Powinni sta 
wiać na Czechów. Tu leży sedno spra 
wy. Gzesi powinni stawiać na Cze­
chów, Powinni zrozumieć, że los ich 
o jczyzny leży w ich własnym ręku. 
Nie ma bowiem  sojuszu z narodem, 
który własnym swoim siłom nie do 
wierzą

Stosunek nasz musi zależeć od te 
go, czym będą Czesi. Będziemy mieli 
pogardę dla H achów i Chvałkow- 
skich, szacunek i współczucie dla na 
rodu walczącego o  wolność. Czesi wal 
czący mogą 1 tczyć na zrozumienie i 
poparcie.

Ale dlatego trzeba roznocząć od 
nowa histoi ię wzajemnych stosun­
ków przezwyciężając fatalizm przesz 
łośoi B^zustamne wymyślanie nie wie 
le ma sensu. Tse

„0ś“ na tragicznej rćwn! pochyłej
H itle r podejm ie r o z g r y w k ę  w  k o ń c u  la ta ?

PARYŻ, (PAT). —  Prasa paryska 
w dalszym c ągu <z głębokim  uzna­
niem! komentuje męskie stanowisko 
rządu polskiego.

Na łamach „Populaire”  były  p-re 
mier Rlum analizując sytuację przy­
chodzi do wniosku, że ser .a bazustan 
nych alarmów niemieckich ciągnąć 
się będzie dalej ,tak długo, aż do chwi 
Li gdy kanclerz Hitler zdecyduje się 
na próbę ostateczną. Być może w koń 
cu lata. Ni“  pozwólm y, by nasze ner 
wy się zużyły".

Powtarzajm j sobie jednak zawsze 
—  pisze p. Blum —  że jeżeli jest jesz 
oze ''zeezą możliwą powstrzym ać mo 
carstw* osi na tragicznej równi po­
chyłej, to można to osiągnąć tylko 
przez połączenie, spokoju, panowania 
nad sobą, i męskiego edecydo wa ni a.

Na łamach „E poque“  deputowany 
De Kerillis pisze w artykule wstęp­
nym, zatytułowanym „N asz żywotny 
nteres" —  my Francuzi chcem y bro­

nić Gdańska, ponieważ jest niezbęd

nym warunkiem niepodległości Po] 
ski i ponieważ niepodległość Polski 
jes* niezbędna dla bezpieczeństwa 
Francji. Tak samo problemat wyglą 
da dla Anglików. Żadne elementy 
uczuciowe nie odgrywają żadnej roli

w tych względach, które wywołuj?, 
naszą decyzję. Tylko „interes życiowy
i święty inte-es Francji i Anglia, który 
zmusza do przeciwstawienia się dok 
trynle przestrzeni życiow ej Niemiec i 
Italii powinien nami kierować.

P / a n c j  9 9  G & r
P r o te k to r a t irad S ło w a c jo , 

a g re s ja  na S z w a jc a r ię , d y w e rs ja  w  S udanie
BERLIN (Pat). Charakterystycz­

ne dla nastrojów politycznych Ber­
lina są szerzone ostatnio fantastycz-

Kennard u Chamberlaina
LONDYN (Pat).) Ambasador bry 

tyjski w Warszawie sir William Ken- 
i.ard, który k Ikn dni bawi tu .ia 
urlopie, przyjęty byt na Dewningstre 
et w obecności lorda Halifaxa przeu 
premiera CLamberlama.

ne pogłoski, niejednokrotnie z powo 
tywanicm sie na źródła niemieckie o 
mających nastąpić w najbliższym cza 
sie wydarzeniach politycznych.

Pogłoski te mówią o protektora 
cie nad Słowacją, o przyłączeni 
szwajca-skicb kantonów południowo 
włoskich do Włoch oraz o spodzie­
wanej akcji dywersyjnej w Sudanie 
cebin odciągnięcia uwagi W . bryt* 
nii od spraw europejskich-
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K’]młods?ir Prół śvlata

N iiewqi.pl. \>it> oajiraJodiSiZjTU mojiai-chą świata jost »yu Uiiyic/jiur zmarłego w kw itln.iu 
b. r. ioióla Iraku, Ghazi, kró) Faitzal II. którego wiAzimy na zdjęciu w kywan, st wte 

rtyenta Iraku Araira Abrtula, prze-d przejażdżką samochodową.

instytut Higieny Morskiej i TroaiKblnfcj w 0 «yni

W do- j 28 oMrww nastąpiło w Oiyai uroczyśne poświęcenia Inslymru Higieny 
Henra o j i Tropikalnie], uruehoinncnegoprzoz Państwowy Zakład Higieny. Instytut 
len »pełniać będzie rolę ośmdika wyszmołe ulowego dla śeAarzy okrętowych caiogra 
eyjuycli i kolo-n lałnyeh, ponadto będzieprowadizić bada ma naukowe na 1 zagadnie 
niinuu higieny i medycyny moa-akiej ora/tropikainej i nad pro-irtemami pracy oarę 
taw^j, portowej, wreszcie nad zdin wjotnościąnaszej emigracji w torajacih tropilkalnych.

Na zdjęciu — jędrno z wnętrz Instytutu— pracownia pożywek.

25- ec e oyw:Zti P echoty Leaionowsi

bohaterska postawa tia ry  n a rły  z  Thetis"
LUNDYN, (PA 1 ). —  W czoraj od 

było się posiedzenie specjalnej korna 
iji naającej się zająć zbadaniem przy 
czyn zatonięcia łodzi podw odnej „T he 
tis‘ ‘ .

Prokurator generalny Donald Se 
merwell podkreślił w swym przem ó­
wieniu bohaterstwo poruczników 
Wuodisa i Cliampana, którzy usiłotwnli 
przy pom ocy aparatów Davisa„ do­
stać sie do tych części łodzi podwod 
ney, które zostały zalane. Usiłowania

te #kor.wyły się niepowodzeniem, 
gdyż na głębokości, na jakiej się znaj 
duje „T helis", aparat DavLsa daje mo 
żność przebywania w wodzie tylko 
przez 15 inlnun. W ówczas postanowić 
no podjąć próbę użycia aparatów Da 
visa w celu wydostania się na powie 
rzeknie morza, cc  było połąctzone z 
wielkim niebezpieczeństwem ze w .gię 
du na silne prądy podwodne, które 
panują w tej części morza. Zadania 
tego podjęli się kapitan Oram i por.

W ockIs. Po nich wypłynęli jeszcze 2 
marynarze Arnold i Schaiw.

Przesłuchany kapitan Oram oś­
wiadczył, żc po opuszczeniu „Thetis" 
przez 4 ocalonych, mus :ał tam zajść 
jakiś niespodEiewany wypadek, który 
uniemożliw ił dalsze użycie aparatów 
Davisa. Załoga łodzi podwodnej, mi 
m o że w chwili gdy ją  ojm szczał ka 
pilain Oram z tm dem  zaledwie mogła 
oddychać zachowywała się po boha 
tersku, nie poddając się panice.

ą g a a s a a s i f i t a a t Ł hM*

R o ko w an ia Anglii z  Sowietami
LONDYN, (PA 1). Premier Cham 

berluin złożył wczoraj w izłiie gmin 
następujące oświadczenie: -

„Przesłaliśmy nowe instrukcje na 
szemu am basadorowi w Moskwie, kto 
ry w towarzystwie swego francuskie 
go kolegi miał z Mołotowytm ponow ną 
rozm owę 1 lipea. Rząd brytyjski ocze 
kuje teraz odpowiedzi rządu sewier 
kiego i sądzi, że nie było by wskaza

nym udzielać Hardziej szczegółowych 
inform acyj, co dc obecnego stanu ro 
kowań anglo-sowieckich".

MOSKWA (Pat). Ambasadorowie 
William Seeds i Naggiar oraz dyr. 
Strang otrzymali od Mouitowa odpo 
wiedź Sowietów na wręczone mu 
przt d 2 dniami propozycje francusko 
brytyjskie. Rozmowa trwała od 16 do 
17 30 . ~

Rekrutacja w ojskow a w 11 S .  A .

Do-wóuta dy Wxzji oraz korpusy o- 
ficoi ̂ sue i poaoficersk.e putkow d y­
wizji piechoty legionow ej w Wiinie 
podają do  wiadom ości, że święto 25 
lecia pułków dywizji [ i echo ty legio 
now ej obchodzone będzie uroczyście 
w dniu 15 sierpnia rb. w Wilnie.

U roczystość ta będzie nosić cechy 
w ym ow nego święta żołnierskiego,
bez kosztow nej organizacji, której 
uchylenie podyktow ane zostało jed ­
nom yślną decyzją wszystkich oddzia 
łów  dywizji złożenia zebranych na 
św :ęto pieniędzy na FON na ręce Pa 
na Marszałka Polski Śmigłego Rydza.

\’a uroczystości święta dywizji pie 
choty legionow ej spodziewany jest 
przyjazd Pana Prezydenta Rzeczypo 
spolitej, Pana Marszałka Polski Śmig 
łego Rydza oraz przedstawicieli rzą­
du •

Letponiśoi i b. żułr erze dyw izj- 
piechoty legionowej oraz delegacje od 
działów, kom end i -związków —  mile
widziani.

Program  ram ow y obchodu św.ęta 
25-lecda pułków  dywizji piechoty le 
gionowej przewiduje:

W  dniu 14 sierpnia —  w godzi 
naeh wieczornych —  złożenie przez 
całą dj wizję i delegacje oddziałów  
armii hołdu sercu Marszałka Józefa 
Piłsudskiego na Rossie, po czym prze 
marsz przed mauzoleum. Apel poi g j 
łych w pułkach . *

W  dn o 15 sierpnia przed połud 
n iem —  m sza połowa na placu Mar 
szalka Józefa Piłsudskiego z udzia­
łem dostojników  państwowych, całej 
dv wizji, delegacyj, m iejscow ych 
władz państwowych, miejskich, s-po- . 
łeczeństwa cywilnego i organhzacyj. 
Defilada dyw izji przed najwyższym i 
dostojnikam i państwa na u fic j  M;c 
kiewicza.

W  godzinach popołudniow ych —  
iłbijid żołnierski na stadionie sporto­
wym im Marszałka Piłsudski ero (ko 
sz*.ry I Rrvgadv). Zabawy i widowi

aka dla żołnierzy i społeczeństwa cy 
walnego oa ganizewant przez zespoły 
artystów teatrów m iejskich na Pobu 
lance i „L utni“ .

Szczegółow y program  uroczysloś 
ci ogładzany będzie w prasie i radio 
oraz kom unikatach Irńł pułkow ych.

* * *

W ARSZAW A, (PAT). —  Prezes 
Rady Ministrów gem. Sławoj-Skład- 
kowslci przyjął w dniu 3 bm. delega 
cję pułków dywizji legionówr w  W ii 
nie z dowóacą dywizji gen. Kowal 
skirn na czele.

Defegacja zaprosiła pana premie 
rana uroczystości 25-lecia pułków dy 
wiizji legionów Józefa Piłsudskiego.

W A SZY N G TO N ,-(PA T). —  Anie 
rykański departament wojny postano 
wił zwięksizyć kadry armii terytoria! 
nej o 124 tys. ludzi Rozpoczęto już 
intensywne rekrutowanie ochotników, 
otw orzonych zostało 400 now ych biur 
werbunkowych \kcja werbunkowa 
ma przede wszystkim na celu zwięk 
szenie liczby żołnierzy w lotnictwie.

Przyjm owani są ochotnicy w wre- 
ku od lat 18 do 35, nieżonaci i odpo 
biada jący warunkom zdwuwiotnym 
Ochotnicy -zobowiązują się do służby 
na okres trzyletni.

Ojciec S r .  m e p r z y ją f
jf4 ys ś o 9iniego

CITTA DEL V A IlL A N O  (Pat) 
Agencja Iiavasa podaje, że koła zhli 
i  one dó W atykanu zapazeczają pogłe 
sikom, jakie się rozeszły zagranicą, 
jakoby  O jciec Święty przyjął Mus su 
liniego „

Niem iecki k r ą ż o w n ik
w  o u a s i s M u

WAKSZa W A (Pal). Rząd memiec 
ki zwrócił się do rządu poi&kiego z 
zawiadomieniem o zamierzonej wizy 
cie ki i|iownika nńni/eckego „Koe- 
nigsbć>rg“ w Gdańsku w dniach 26-28 
sierpnia Jor.

Zawiadomień1’? to dokonane, jak 
zazwyczaj, z zachowaniem wszelkich 
wynikających ze statutu W . M. oraz 
z prawa prowadzenia spraw zagra­
nicznych Gdańska przez Polskę prze 
pisów, zostało podane do wiadomoS 
ci senatu W. M. Gdańska.

Wizvty okrętów niemieckich
BERLIN (Pat). Jak nodaje Niejnie 

ckie Biuro Informacyjne krążownik 
,,Admirał Hipper" uaał się w ćwiczeb 
rą podróż zagraniczną, w czasie kuł 
rej zawinie do porta szwedzkiego Her 
no. san i ) do stolicy Estonii Tallina 
Flotya łodzi podwodnych „Lohs“ zło 
iy  w czasie od 10 do 14 Jfpca nieofi 

' cjalną wizytę w porcie szwedzkim 
HelsmgDorg.

Tajna org&it zarja rrionarchis;yczna wWiedn u
WIEDEŃ, (PAT). —  Niedawnu wykryto 

w Salzburgu i w Wiedniu tajna organlza 
cję monarchistyczną, pr»y czym «res*towu 
no wielu mhM,ych ludzi. Obecnie po prze 
pa ow „dzeniu w Wiedniu tajnej rozprawy 
skazano 5 członków tej organizacji na ka 
ry do dwócb i pół miesięcy więzienia, 
część zaś, w tym jedną kobielę zwolniono 

Orguilzaeja ta noeiła nazwę „Dcutscher 
bund", oraz „S!aa!he!m“ , a celem jej było 
utworzenie związku państtv naddunajsklcb

z Austrią, jako pańjtwcm demoki stycznym.
Młodzi członkowie tej organizacji, jak słj 
chać, knull również fantastyczne plany. —  
Między innymi wysadzenie w powietrze 
kościółka na górze Hohe W jnć pod Wied 
nlem, który został przerobiony obecnie na 
dom młodzieży h!tlerowskie,

Orgrnłzacja ta byta -spontanicznym od 
ruchem młodzieży I nie miała pudobno 
kontaktu z autrlacklm ruchem monareni 
stycznym zagranicą.

Nie cie ck a  propaganda w e Francj*
Wycielenie emisariusza Niemiec

PARYŻ, (PAT) —  Pusa paryska donlo 
sla o wydaleniu z granic Francji oby w ale 
la nleinicekiego. będącego na usługach pro 
pagandy rządu Rzeszy.

, Epoque“  precyzuje, ic chodzi tu o nie 
jakiego Abetzu, który był łącznikiem pomlę 
dzy konialetrłn frantusko-nlemiecklm w 
Paryżu 1 odpowleonłkiem lego komitetu — 
komitetem niemiecko francuskim w Beril 

nie. Abetz byl mężem zaufania ministra

Ribb- ntropa 1 posiadał w kol: eh praso­
wych 1 finansowych PryżJ szerokie stosnn 
ki, pooróżując beznstaonie pumlędzy Pary 
że ma Berlinem

,A-poque‘ wyrażając ^idowolenie z tego 
zarządzenia podkreśla, że powinno ono by 
lo być wydane już dawno, 1 położyć kres 
podwójnej misji p Abetza, który lansował 
szereg Inforuunyj 1 artykułów w pt-wdc 
paryskiej.

Jadnocześnie depnrlajiient wojny 
zezwolił na jnxia,nie do wiadomości 
publicznej fakt oddańia do użytku 
armii dwócli udoskoiialonych typów 
dział, działa przeciw w ołgow ego 37 
nim, którego pocisk jak wykazały 
próby, przebija najgrubszy pancerz 
Stalowy czołgu na odległość kil om et 
ra, mratz działa poJowego 155 mm o 
zasięgu 24 kim

Zakłady lotnicze w Stanach Zjed 
noczomych w dalszym ciągu utrzymu 
ją wzmożoną produkcję.

«i m a  te egraf cztia
— SJAMSKA KADA MINIS1RÓW PO- 

ST ANO WIŁA, że z dmiean 1 lipca br. oficjał 
na nazwa pańslwa brzmieć będzie „Tliai-

—  W  PABRYCEf CEMENTU W  KUF- 
FSTEIN (AustiD  wskutei zasypania zło- 
mam skalnym poniosło śmierć 3 robotników.

—  POCIĄG kursujący na lmia Mediolan - 
Brenner w pobliżu Mediolanu zderzył się z 
pociągiem towarowym. Trzy osoby zostały 
zahite, a 50 odniosło rany.

—  W  JEDNYM Z KOŚCIOŁÓW poiskicu 
w Filadelfii odnaleziono obraz Jana Styki 
„Królowa korony polskie;", skradziony z wy 
stawy w Chicago w r. 1893. . , .

— DZIELNICA PLACU CLICHP W I>A 
RYŻU była w nocy z soboiy nr. niedzielę 
terenem alarmu, wywijanego przez ucieczkę 
z jednego z mieszkań w okolicy tego placu 
—  wielkiego niedźwiedzia, znanego ze zdjęć 
filmowych we Francji. Po 10 godzinnym 
Jtrzeżeniu go i holowaniu nam, udało się go 
schwytać przy pomocy sprowadzonych z ug 
gr-udu zoologicznego dozorcow, na lasso 
umieścić w klatce w ogrodzie zoologicznym.

—  WYNALAZCA T. ZW „TRAILER‘ÓW“ 
azyli Tomków na kolach, ciągnionych przez 
sumochód, (w których dziś tysiące Ameryka 
nów prowadzi życie koczownicze), był Po 
lak, niejaki Fryderyk Dankowski. Dz'ś 76- 

tetiii rześki starzec. Dankowski urodził się w 
Poznaniu i przybył do Stanów iako mały 
chłopiec..

— najw iększa  Fabryka  nart  w sia
nach Zjednoczonych znajduje się w raiaste 
czku Ocala w stanie Florydy, którego mie 
szkańcy nigdy nie widzieli śniegu. W  roku 
zeszłym eksport nart z Ocala do Norwegii 
wynosił lOO.uOO par.

— Z OKAZU UCZCZENIA 50-LEC1A IST 
NIENIA BUŁGARSKICH KOLEI żelaznych 
wydano w Bułgarii znaczek pocztowy warta 
ści 2 lewa:i, przedstawiający lokomotywę po’ 
ssą typu 1-8- 1, dostarczone przez nas kole 
jom bułgarskim.

Znaczek ten barwy sepii palonej ilusłm 
je piektiv fronton polskiej lokomotywy.

— W  MAJU RB HUTNICTWO POLSKIE 
otrzymało rekordową ilość zarmówień zagra 
nicznycb w łącznej ilości 52.275 ton, co sta 
nowi w słosnnkn do poprzedniego okresn 
wzrost o przeszło 17 tys. ton, t. j. nonad 
48 procent.

T r a g i c z n y  7 ,g o n
w y b i t n i  g o  p o l s k i e g o

KATOW ICE, (PAT). —  W  ponie 
działek runo zmarł tragiczną śmiercią 
na udar soi'ca podczas kąpieli w sta­
wie reprezentacyjny piłkarz Polski, 
ś. p Hubert God zę Świętochłowic. —  
Zmarły liczył aaledwie 24 l&ita. Repre 
zentotwał kilkakrotnie barwy polskie 
w meczach międzypaństwowych.

YV r. b. God zaliczony ’ ostał do 
kadry olim pijskiej i jaszcze w niedzie 
lę grał w swym macierzystym klubie 
przeciwko Unii sosnowieckiej o w ej­
ście do ligi państwowej.

BisEtisp lite w s k i 
w  J i m l o

W  W ilnie bawiła 52 osoL-owa wy 
cieczka pątniKÓw litewskich zorgam 
zowana przez apostolstw o męskie w 
Kownie z J. E. ks. biskupem Matulo 
nisem na czee. Z wycieczką przyby 
łc low ineż 6 księży litewskich. YV pa 
rafii Św. Mikołaja w W ilnie odbyła 
się misja wewnętrzna, podczas której 
przybyli księża poimtormowali zebra 
njkJi o sytuacji kościoła na Litwie, 
a ks. bisKiiip Matuionis udzielił wier­
nym błogosławneńsiwa pasterskiego

MaEkS „ U s s ta p o "  
w 9.oiiavRfe

LONDYN (Pał). „Da ły Herald*4 
oskarża agentów Gestapo, .ż wciągnę 
li w zasadzkę w Dublinie i uprowu 
dzil do Niemiec jednego z Niemców, 
którego podejrzewali o informowanie 
władz brytyjskich o  działalności na 
rodowych socjalistów w Anglii.

Neimy 0óC'm it D at 
sil o* ii# sfófuei niciyeii

BERLIN (Pat). Oimblikiowano roz 
porządzenie, zakazujące używania ba 
wełny i lnu przy wytwarzaniu mate 
r-ialów do różnych w rozporządzeniu 
wym ienionych artykułów, jak to, chti 
steczek do nosa, sukien dom ow ych, 
krawatów, czapek i kapeluszy, szali, 
kostium ów i inarm arek plażow ych i 
t. d i t. d.

me ro p rz y jd ą  
■- tfSa i  o . i
BUENOS A i i iES ( ia i j .  Przewód 

niczący stowarzyszeń i organi cacji 
właskicii, pro wadzący cli szkoły pry 
watne, postanowili zamknąć je  z u- 
konczeniein bieżącego roku szkolne 
go. P-owodem lego są wydane ostatnio 
przez rząd argentyński rozporządzę 
nia oanośnie prowadzenia prywat­
nych szkół cudzoziem skich na tere­
nie kraju.

W ydane ostatnio urzędowe rozpo 
rządzenia postanawiaią. że we wszy 
stkich szkołach cudzoziem skich w Ar 
gentynie winny znajdow ać się na wi 
docznym  m iejscu: sztandar argentyń 
s-ki, m apy Argentyny i lotografei za 
służonych mężów Argentyny, dalej, 
że należy wykładać historię i geogra 
fię Argentyny i uczyć narodow ego 
hymnu argentyńskiego, oraz te pro 
paganda jakichkolwiek ideologii poll 
łyczinych lub rasowych zostają suro 

i wo wzbronione.

B e n z y n a  s y n t e t y c z n a
LONDYN, (PAT) —  Rząd aingieł 

ski zdecydował ostatnio przystąpić do 
budow y wielk.ej fabryki dla prodok 
cji benzyny synleczynej i innych ma 
terialóiw1 pędnych z węgla, kosztem 5 
mil funtów.

Budowę powierzono wielkiemu kon 
cernowi chemiocnemu „ImpeHaJ Pro 
ducts LTD “ .
W W —  ■Wmiwu-UMJWUPWM-fiMil WJUtaB
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Narada ambasadorów
brytyjskich w Londynie

H t e m c y  c o f a i ą  s i ę  w  s k r a w i e  g r l a A s t a e i ?
LONDYN. (Obsh sj>.) Wczorajsza 

prasa londyńska w dalszym ciągu 
wysuwa na czoło paiącycn zagadnień 
tzw. „kw estię gdańską14. Polityczny 
korespondent agencji „Reutera* do­
nosi z Gdańska, że w czoraj wódz 
nazistów gdańskich Foersler znowu 
n*ówil o „woli* gdańszczan przyłą­
czenia się do Rzeszy i o gotowTości 
mieszkańców Wolnego Miasta do po­
nieś enia na oharzu tego postanowię 
nia największych ofiar.

W  Londynie nowe ośw.adcze.iie 
Foeestera, tak samo jak j wiadomo­
ść. o innych przygotowaniach nazi­
stów nsit ch, traktowane są z zim 
ną krwią, przy czym zamwno opi­
nia, jak i czynntk’ rządowe W . Bry­
tanii podkreślają nu każdym kroku, 
pełną gotowość Angńi na wszeMnY 
ewentnahie „nir^podzianki* ze stro­
ny łtzeszy

W  miarodajnych kołach politycz 
nych Londj nu utrzymu je się od wczo 
raj przeLonanie, że Niemcy nie za­
mierzają w tej chwili przedsięwziąć

poważnych krokow w stosunku do 
Gaańska i nałas podniesiony dokoła 
tej sprawy —  jest niemiecką próbą 
stanu nerwów bloku demokratycz­
nego.

Wczoraj rozpoczęły się w Londy­
nie naraay przedstawicieli rządu bry­
tyjskiego z ambasadorami Anglii w 
ważniejszych stolicach europejskich 
Naradom tym koła polityczne Londy 
nu przypisują doniosłe znaczenie

Poseł brytyjski w Warszawie od­
był wczoraj ponownie konferencję z 
prtm erein Cnambenainem. Dzis o- 
cz.kiwany jest przyjazd angielskiego 
ambasadora w Berlinie, Hendersona 
oraz posła brytyjskiego w Bukaresz­
cie. Jak informuje agencja „Reutera1, 
w Lołach miarodajnych uważają, że 
celem tych narad jest oficjalne wy­
jaśnienie rządom zainteresowanych 
państw europejskich o stanowczej 
pozycji rządu Wielkiej Brytanii i go­
towości zarówno Anglii jak i Francji 
przeciwstawienia się wszelkim pró­
bom agresji.

K.oki te rząd brytyjski przedsię­
wziął w pełnym porozumieniu z rzą­
dem francuskim, co znalazło swoje 
adźwierciedlenie w oficjalnym oświa 
drżeniu ministra Bonnet ambasadora 
w i Rzeszy w Paryżu, którego prze­
strzegł, że Francja w wypadku na­
paść. na Gdańsk przyjdzie n/ezwłocz 
nie Polsce z pomocą.

PARYŻ (Obsł. sp,). Z takim samym 
spukojeut traktuje prasa francuska 
wczorajsze przemóweinia zastępcy 
kanclerza Hitlera Rudolfa Hessa i dy 
gnitarza hitlerawskiego Biirckela, z 
których pierwszy oświadczył, że 
„walka z linią Zygfryda równa się 
walce e śmiercią*, a drugi ponownie 
w kategorycznej formie wysunął nie­
mieckie żądania kolonialne.

Najlepsza odpowiedzią Francji 
były wygłoszone tego samego dnia 
przemówienia ministrów francuskich 
| prezydenta Lebmna. Dzienniki pa­
ryskie oceniają przemówienie He^sa 
jako wybitnie prowokacyjne.

Sowiety obozem warownym
J a k  M o s k w a  z a r e a g o w a ła  n a z a r z ą d z e n ia  ja p o ń s k ie g o  s z ta b u  g en eral­
nego o „ m a r s z u  n a M ongolię s o w ie c k ą *. K a ż d a  fa b r y k a  so w ie c k a —

m a tą  fo rte c ą
MOSKWA. (Obsł. sp.) łtoznaz ja­

pońskiego sziaou generalnego ao ar­
mii kwantuńskiej o rozpoczęciu wiel 
luej ofensywy w głąb Mongolij Zew­
nętrznej, został na razie okryty przez 
sowiemą agencję telegraficzną. Nie­
mniej jednak, sądząc z ostatnich za­
rządzeń rządu sowieckiego reakcja 
była gwałtowna. W  ciągu ostat­
nich dwóch dni zgłoszono szereg de­
kretów i za-zadzeń, zamieniających 
formamie cały1 obszar Związku So­
wieckiego w obóz warowny. Każda

fabryka staje się małą fortecą. W y- 
aano zarządzenie do Komitetów fab 
rycznych o utrzymywaniu stałej 
współpracy z agentami Ossoawiacbi- 
mu i komsomołu. Na każdej fabryce 
mają być wyćwiczeni tzw. „snajpe­
rzy* Każda fabryka ma dysponować 
pewnym kontyngentem wyćwiczo­
nych lotników

Według pogłosek, kursujących w 
Moskwie, do Mandżurii Drzybyło wit 
le nowego wojska japońskiego zt spe 
cjalnym uwzględnieniem oddziałów

„Marsz na Francję“
T a k  b rzm i h asta w ie lk ic h  m a n e w ró w  w ło s k ic h

PARYŻ. (Obsł sp.) Dziennik fran­
cuski ,X ‘Oeuvre“  zamieszcza depe­
szę swego korespondenta rzymskiego, 
który omawiając przygotowania wto 
sk/e do wielkich manewrów na gro­
nie; francuskiej, stwierdza, że ma­
newry te, w których wezmą liczny 
udział bojowe jednostki laemii nie- 
m.eckicj, specjalnie w tym celu prze 
rzucane przez Brenuer z Niemic do 
Wioch, odbędą się pod hasłem „marsz 
na Francję*

Dziennik dodaje, że Francja ze

zwykłym sobie teraz spokojem ocze- 
kue tych prowokacyjnych manewrów 
Generalissimus ormi; francuskiej ge­
nerał Gamelin został wczoraj pizy- 
jęty przez prezydenta republiki fran­
cuskiej Lebruo, któremu złożył 
sprawozdanie z odbytej ostatnio in­
spekcji fortyfikacyj francuskich 
wzdłuż granicy niemieckiej i włos 
kiej. General Gamelin podkreślił wy 
jątkową moc obronną fortyfikacyj 
francuskich i świetny bojowy duch 
żołnierzy.

Z  d U C f t f c t  K a s u
D e fila d a  a n g ie ls kie j a rm ii c*choiniczej

LUNDYN, (PAT). Po raz pierwszy 
w historii Anglii k iól prayjąl defiladę 
Ł zw 4 armii, tj. 20 tysięcy ochotni­
ków służby narodowej, którzy przy­
byli z całego królestwa. W  defiladzie

wzięły udział oddziały piechoty, m a­
rynarki, służby sanitarnej, lotuiclwa 
ora# pom ocniczy korpus żeński. Defi­
lada, która się odbyła w Hyde parku 
trw ała 40 minut.

broni pancernej, mechanicznej i lot­
nictwa.

Dowództwo sowieckiej armii na 
Dalekim Wschodzie w przyśpieszo­
nym tempie przegrupowuje wojsko.

Niem cy tracą grunt pod nogami 
w  Ju gosław ii

E g ip s k o -  ju g o s ło w ia ń s k ie  p r z y m ie r z e  ?
BERLIN. (Obsł. sp ) Z niepokojem 

śledzi niemiecki urząd spraw zagra­
nicznych przy Wilhelmstrasse siały 
wzrost nastrojów antyniemiecLich i 
M m eam am m  ....

Przys n ą  nad brzegiem polskiego Bałtyku

Moment uro-oz^-stej przysięgi, złożonej przeć stulyiięczne rzesze Polaków, obuonycit na 
uroczystością oh morskich w Gdyni. Tłumy powierzały następującą rotę przyisięg.: „Pol 
Ska od Bałtyiku odepchnąć się nie da, przysięgamy : odwiieozinyoh praw Polski do Bał­
tyku i morskich prtrezmaczeń Rzeczypos-p< litej strzec, Dad ujściem Wisty stiraż iwezłoro 
ną trzymać, dorobek Polski na wybrzeżu i morzu stale pomnażać, bract naszych za 
kordonom, nierozerwalną część narodu polski- go, wspomagać i bronić, Taik nam -do­

pomóż Bóg‘ ‘.

anty wioskicli w „zaprzyjaźnionej* 
Jugosławii. Szczególny niepokój wy­
wołała wiadomość o wizycie egip­
ski jgo ministra spraw zagranicznych 
w Budłogrodzie. Egipski minister od­
bywa ostrtniu, jak wiadomo, podróż 
po państwach bałkańskich, podróż 
obfitującą w znaczne sukcesy dypio 
matyczne, wzmacniając wpływy 
państw demokratycznych.

Niemcy obawiają się, że Jugosła­
wia również di się przekonać i za­
cieśni przyjaźń z Egiptem. 
B1AŁOGROD. (Obsł. sp ). W  stolicy 
Jugosławii czynione są przygotowa­
nia do uroczystego spotkan a egip­
skiego ministra, ktOry przybędzie do 
Białogrodu w piątek. Po trzydnio­
wym pobycie egipski minister udaje 
się do Aten, już pc raz drugi.

Mamv soli
m  10.300 lat

Polska na wypadek międzynaro­
dowej zawieruchy —  jest w o tyle 
dobrej sytuacji w prtzeciwieńslwie ao 
niektórych innych państw, że posiada 
niemałe skarby ziemi. Jeżeli liczyć, ze 
ludność Polski powiększać się będzie 
w dotychczasowym  tempie, a przecięt­
ne spożycie utrzyma się na tym ma­
rnym poziomie, nasze obecne zasoby 
soii jadalnej wystarczą jeszcze na 
10.000 lat, soli potasowych na 4.500 
iat, węgla kamiennego na 2 000 lak 
węgla brunatnego na 1.000  iat, żelaza 
na 215 lat, nafty na przynajm niej 
20 lat ifd.

Nieśmiertelnym darem dla ludzi 
jeet każde dzieło sztuki, a w śród m ch 
najbardziej przem aw iającym  do du­
szy, najbliższym  sercu jest dar m elo­
dii, A cóż dopiero m elodii sw ojskiej, 
bliskiej, związane, ze wspom nieniam i 
dzieciństwa, z pierwszym i wzrusze­
niami wrażliwości Mieczysław Kat 
lowucz wyniósł z lasów, łat i pól w-i- 
leńszczyizny, <z nadjezioraej okolicy 
Wnszmewa, miejsca swego urodzenia, 
tę właśnie „tutejszą* tęsknotę, sine 
tek i rozlew ność która cechuje Jego 
utwo-ry, tal: jak zabarwić proste m e  
lodie rzucone po wioskach białoru­
skich, z k tórych  pochodziła Jego nia 
nia, kołysząca do snu nrzyszłeeo m u­
zyka Słusznym więc było, w zdewa 
stowanym do cna przez w ojnę W isz- 
n’ -wie. T>osf*arać się o jakiś w donnv 
znak, któryby preynominął i twórcę 
pięknych utw orów  m uzycznych i w 
ogóle rodzinę Kai łow iczów  ,ta'k uz­
dolniona. a wygasła do ostatniego po 
On ok a  prz^-dw*- mśuńę 

Dzięki inicjatywie płk. dypl. Ga­
ła dyk.a. który z W ilejki rządzi odcin ­
k om  FO P-u, w porozum ieniu z Tow .

ltoz. Ziem W schodnich, Kołem  Spie 
waczym  Akademii kim z .Warszawy i 
szkołami m uzycznym i w Wilnie i 
WiJejce, a przy pom ocy  m iejscow ego 
Komitetu w  którym  rodzina Skurmun 
ttów i energiczny w ójt p, Daszkiewicz 
me szczędzili trudu j starań, została 
ubiegłego czwartku zorganizowana 
uroczystość przynosząca zaszczyt or­
ganizatorom. K ierow ać i opiekow ać 
się tłumem, który li-czono do pięciu 
tysięcy, to nie każdy potrafi. A wszys 
tko działo się tak snrawnie i kultu­
ralnie, że dusza rosła patrząc na te 
wychowane, kulturalne tłumy w łoś­
cian, zt interesowanych naprawdę od 
oow iedpią, umiejętną agitacją poau- 

. t.To.ni-.-b ■» odicrhech os:edTi, by jechać 
i iść do W bzniew a, słuchać o tym 
„Wiszniewskim panicza, katory pieśni 
pisań*...

Przi wspaniałej pogodzie coraz 
liczniej ściągają pod biały kościół 
wbzniewski kałamaszki odw iecznego 
fasonu, bryczki, rowery, auta. Idzie­
my w środek dw om ... W ojna zniosła 
z pow ierzchni ziemi, a 20 lat zdarzeń 
zasnuło w pam ięci ksziałt wmania- I

łego frontu o gotyckich oknach ople 
cionych gęsto dzikim winem, capri- 
fokium i aris-tolochią. Ale ci z krew­
nych co  tu dzieckiem bywali widzą 
we wspom m onhi oszklony ganek i 
wielką salę z oknami na abanę li­
pową i te salony um eblowane stary­
mi mahoniami, te portrety Sutistrow 
skich, dziedziców tyeh1 dóbr i funda­
torów  kościoła Ostatni z nich Ed­
mund, ojciec czterech córek : Czecho 
wieżowej,. Karłowiczowej, .‘sniariee- 
kiej ; Rom arowei, pozakładał tu słvn 
ne cieplarnie, miał wspaniałą biblio­
tekę, był magnatem do którego nale 
żałv dwa miasteczka i liczne folw ar­
ki. W iszniew przeszedł w dzia'c ne 
Tren-ę Karłowiczowa, m atkę Edmun- 
dia, Mieczysława i W andy W asitew- 
rkiej, z kolei na dr Edm unda, a po 
Jego nieodżałowanej i przedw czes­
nej śmierci na siostrzeńca Tadeusza 
W asilewskiego, dyp. pułk. który do­
bra te roznarcelował. iako że nie zo­
stało tn nie prócz okopów  i schro­
nów z betonu. Artyleria rosyjska wa 
lita z za jeziora z puszczy Bruda na 
dw ór 5 Pi,steczko ohracaiac wszyst­
kie budynki w perzynę Ocalał iedv 
nie biały, sfoisey na wzgórzu, na w zór 
Ka+edry W ileńskiej budow any koś­
ciół. którv bvł zebrany po RA r. na 
ceri- iew, rdi-ż proboszcz ks. Żvk p o ­
szedł do „buntu* i u M e z okolicy  po

I ciągnął za sobą. Po 1905 r siostry 
Sulistrowsikie z wybitną pom ocą dr. 
Edmund a Karłowicza i ofiarnej pra­
cy okolicznych  włościan odstawili koś 
ciół i plebanię z drzewa. W szystko 
to spłonęło. Została tylko świątynia 
katolicka, gwałtem odebrana i zwró 
eona cudem ludności i potom kom  
tych co  ją  stawiali i którzy śpią teraz 
spokojnym  snem w podziemiach, słu 
cha jąc dzw onów  i pieśni swego kultu.

Stoimy w altanie lipowej, jedynej 
ocalałej panrą łce  dawnych czadów, 
znikły ścieny dworu, jodłow a altana, 
lipowa aleja, zdz.czało całe osiedle. 
Tylko te lipy po dawnem u pachną 
i szumią... Ks. proboszcz Cimaszkie- 
wlicz przemawia odpow iednio do oko 
liczności tłumacząc znaczenie dzisiej­
szej uroczystości. Pięknie m ówi płk 
Gaładyk o  znaczeniu kulturalnym 
p'eśni, o tej Rapsodii litewskiej Kar­
łowicza, którą on objął w melodiach 
naszego I-udtu mvśl o wszystkich na 
rodow ościach. Bowiem  dźwięk p io­
senki białoruskiej w  niej umieścił, 
nazwał ją  htewską, a polskim ser 
cem tworzył To wspom nienie o tej 
W ielkiej Litwie co  z nami ra.zem 
walczyła, co  N iem ców ood Grunwal­
dem razem pokonała i tyle odniosła 
zwycięstw wspólnie* m ówi.

Następuje piękny śpiew p. dyrek­
torki Szkoły M uzycznej Im. Karłowi

cza w W iiejce p. M ączyńskiej-W it­
kow skiej, następnie p. W iktoiia  
W ielka deklam uje z przejęciem  rzew 
ny wiersz okolicznościow y p. W an­
dy SkirmunttoweJ W szyscy wraca­
my do miasteczka i kto może mieści 
się w kościele, gdzie uroczystą sum­
mę odśpiewuje ks. proboszcz. Mówiąc 
piękne kazame wspom ina zasłużo­
nych zmarłych dziedziców W iszm e- 
wa z k tórych  Mieczysław muzyką 
srwoją unieśm iertelni' m iejsce i nazwi 
sko.

Następuję część koncertow a. Dziel 
na młodz'- :ż, która w czoraj koncer­
towała w „Lutni*, staje teraz w pre 
cytzyjme zrobionej muszli i pe przemó 
wieniu prof. Tad. Szeiagowskiego w 
im. Konserwatorium Im Karłowicza 
w W ilnie rozpoczyna produkcje, prze 
ważnie z dzieł Karłowicza złożone. 
Chór, orkiestra, solo skrzypcowe, ślli 
czony śpiew p. W oźniaków ny i p. 
Skotnickiej - Mączyńskiej, wreszcie 
przem ówienie p. Herryk-a Sniadeckie 
go, ciotecznego brata zmarłego kom - 
»--r'7T-trvra. nrzedsławieie-la seke{j im. 
M. Karłowicza przy Slow. Muzycz­
nym, któremu zapisał cały me ją tek, 
zakończyło program  uroczystość’ .

Należy podkreślić śliczną subtel­
ną mvśl: na tablicach a żalących
m ’ejsce pam iątkowe M Kir,-owicza, 
odm alow ano pierwsze takty jego pio
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W jednym z pism pojawił się Jioi z L„n 
dyn u, który -w obec jego atrakcyjności 
przedirUKownJesny.
(• *v*.

Niedawno temu i»a łam ach prasy 
codziennej* i p ism ilustrowanych uika 
zywać się poczęły zapowiedzi i 
wzmianki o  now ym  filmie am erykan 
Sikim na tle niem ieckiej akcji szpie­
gowskiej na terenie St. Zjedmoczo- 
nvch. Artykuły prasow e na temat 
ow ego film u wie m ody charakteru 
siztmyiej reklam y na tle sensacyjnej 
treści obrazu, lecz były raczej echem  
aim erykafikiej opinii paiblicznej i od 
zwierciadloniem reakcji człowieka u- 
licy na krecią robotę nropagandy nie 
mieekiej na terenie Nowego Świata.

Film bowiem , oparty 'ha śledztwie 
i faktach wyszłych na jaw  w trakcie 
ostatniego procesu szpiegowskiego w 
Nowvni Jorku, w czasie którego na 
podstawie zeznań oskarżeni cli, u jaw 
n o n o  całą siec szpiegowską i propa­
gandową Niemiec na terenie St. Zj. 
k lórei bezpośrednim łącznikiem  mię 
dzv Nowym Jorkiem  a Hamburgiem 
był personel „SS“  „E u ropy", w yw o­
łał w całych Stanach niebywałe wra 
ienie. Fakty i obrazow o przedsfawio- 
ia  działalność h 111e ■■ owsika n i terr 
nie Ameryki zm ierzająca środkami 
brutalnei propagan/ły do zatruciu or 
ganhwnu oans w owego. przem ówiły 
jaskraw iej do -zerokich mas i u ij- 
szt>rszeg'o ogółu, niż sprawozdania 
prasow e z tego najbar.tzej sensacyj­
nego procesu, jaki rozgrywał się nie­
spełna rok temu nrze.t trybunałem 
nowGjarsk;m

W i  odo pare tygodn emu zawrzało 
w 'on d y ń k iu i świacie film owym  jak 
w kutie W ładze i.tejsze me zezwoliły 
na wyśwjsHłtSiui ow ego filmu, jako 
że /b y ł ja d  r i « :e i <wyc»zu»e u jawnia 
jącego brutalne metody* hherowskie 
wobec obywateli własnego j ubcego 
kraju, Nie w iadom e ozy za>kar ten 
m iał być aktem kurtuazji w obec Nie 
m ieć, czy też cenzura innymi k iero­
wała się względami.

Nastroje antyniemieckic w Anglii 
przybrały jednakow oż ostatnio cha­
rakter tak ostry i n iekrępow suy, że 
władze uznały za stosowane nie tyl­
ko zakaz ten cofnąć, ile poorostu za­
kw alifikow ać go literą „U “ , czyli ja ­
ko film „uniw ersalny", dozwolim y 
również dla młodzieży. Na te nał >de 
umysły właśnie, film ten pod/N d-1 ć  
ma jako R nt^iu in i na truciznę bi l.e 
rowską, jaką karmi je szeroko r< 
gałęziona propaganda niemi© kn na 
terenie każdego państwa.

Jako wym ow ny dokum ent anty- 
propagaudowy ze strony tej ostoi de- 
m okratyzm u, 4aką są Stany Z jedno­
czone, ;iJm ten posiada sw oją war 
tość moralną. Zaznajamia on widza 
t  barbarzyńskim  metodam i P ro m  
hiłlerowsikiego i działalnością „Geeta

H O R YN IEC - .D R O J
SrZOiS CAŁOROCZNY.

W sezonie III od dni* 2! sierpnia — 
)1 października prowadzone są Tanie 
[X>byty“  28 in owe za U. 141 — obej­
m u j: mieszkanie utrzymanie, kąpiele 
parciane i borowinowe i opiekę le­
karską Stacja kolejowa w miejscu, 
aa fci-nii kolej. Jarosław — Rawa Rn- 
ika. po w. Lubaczów woj. lwowskie.

setui „Pam iętam  ciche, jasne, złote 
dsu*. Tak bardzo były te słowa dla 
nas wszystkich ze starszego pokole­
nia odpow iednie — . tak m elodia 
brzmiała wciąż koto nas wspom nie­
niem tych pokoleń, które tu ż* ty, two 
rzvłv i znikty

Należy z uajw vższvm uznaniem 
oddać hołd sprawności p-wu w ójto­
stwu Daszkiewiczom , którzy wszyst 
kie siły oddali przygotowaniom  i go ­
ścili, potem gospodarzyli przy 3 bu­
fetach. Tym hardziej to godne S  ło 
uznania, ie  parę dni przed tymi uro­
czystościami pożar straw d im całe 

gosondarsłwo. Mimo to spełniali swe 
obowiązki gościnności z  podtziwu go 
dną pogodą. Zjazd sąsiedztwa, nawet 
bardzo dalekiego był ogrom ny. W ło 
ściaństw.o z zachwytem słuchało chó 
nu i orkiestry.

Doskonale sie przedstawiały or- 
gsmiencjr m łodzieży: K oło Gospodyń 
W iejskich. Koło Młodzieży Katolic- 
kiei. Kółko Rolnicze, straż ogniowa 
i in.. a zwłaszcza umundurowani 
sir.-eW.yki. która się też popisyw ały 
chóralnym  śpiewem.

Cabyó zostawiła wrażenie dosko­
nale usnrawnronej i zorganizowanej 
uro^zYstości. która pozostawiła wra- 
'.'iv r  n^zaoom niane w ohecPYch 

Het Itotner.

po *, którego m acki dotarły aż do sa 
m ego N owego Jorku.

Zobrazowaniem  propagandy nie­
m ieckiej na terenie całej Ameryki są 
masówtk, hitlerowskie, organizowane 
w każdym niemal mieście na drugiej 
półkuli. W idzim y ćw iczenia am ery­
kańskiej „H itlerjugend", karm ionej 
frazesam-i ideologii hitlerowskiej, w i­
dzimy oryginalne zdjęcia lokali, u- 
częszczanyoh przez Niem ców aimery 
kańskich, wiernych „Puehrerow i",
. zdobnych" fotografią  samego Fue- 
hrura i transp^renfam* w języku nie 
mieckiim: Moi gen die ganze W elf"
„N ur der Fuehrer kaain‘s schaffen".

Gzy fakty te, potwieidizione w prze 
biegu ostatniego procesu  now ojorskie 
go i zadokum entowane w film ie auten 
tycznym i zdjęciam i transparentów 
„Jutro świat ca ły " nie sa dostatecz­
nym potwierdzeni m  podburzania u- 
m y s ł'w  i uzasadnieniem wzburzenia 
amerykańskiej opinii nuhlicznej. k tó­
ra w  bezczelnej działalności hitlerow 
kiej na je j własnym terenie dopat­

ruj© się jaw nego pogwałcenia kardy 
nafnych zasad demol.ratyzmn.

Przec;etnv Amerykanin nie bardzo 
przejm ow ał nie sprawami europejski 
mi. Niezmierzone w ody oceanu dzie­
lące gc od Starego Kontynentu, zda­
wały się w umyśle przeciętnego „bu- 
ssinesunan-a" stwarzać zaporę nie do 
pokonania dla pp. Goebbelsów i jego 
kliki.

Jeszcze na miesiąc przed w ykry­
ciem  na tak olbrzym ią skalę zakrojo 
nej sieci szpiegowskiej i propagan­
dow ej, zainicjow anej z Berlina na, te­
renie Stanów Zjednoczonych, danym 
mi ły ło  osobiście, na gruncie am ery­
kańskim p’rzekonaó się, jak mało 
Amerykanin interesował p ę  tym, co 
się dzieje w Europie.

Zdawał się on czuć całkow icie bez 
pi ocznym w labiryncie własnego kra­
ju. Gamgsteryzm hitlerowski zdawał 
się go istniej trapić, niż jego własne 
pozostałości D illingerów i A l Capo- 
ne‘ów

Aż oto kryzys wrześniowy w u b .. 
roku i niemal rów nocześnie z mm 
ujawnienie nici hitlerowskich, łączą 
cych Berlin z każdym  niemal* waż­
niejszym miastem Stanów, amerykań 
sk*ich, obudziło w nim uśpioną czu j­
ność podwójnie.

Zebrania m łodzieży amerykań 
skiej pochodzenia niem ieckiego pod 
auspicjam i płatnych agentów Hitle­
ra, zgromadzenia German-Bundu bę­
dącego centrum propagand^ nazisto 
wskiej, obywatele amerykańscy po­

chodzenia niemieckiego, podstępem, 
wciągami w robotę konspiracyjną, ok 
ręiy niem ieckie służące ja k o  ośrodek 
transportowy dla członków  Gestapo, 
szpiedy niem ieccy w amerykańskich 
fabrykach zbrojeń, stałv się groźnym  
memento, ie  z fvur-o(,y idzie zaraza, 
któu ą wytępić trzeba u źródeł jeśli 
me ma się ona stać epidemią. Dzieci 
n iem iecko am erykańskie poa zna­
kiem swastyki w  m anewrach „sporto 
w ych" z okrzykiem  „Sieg Heil“ , w pa 
janie w ich  m łode um ysły idtologii 
nazistowskiej, otw orzyło szeroko oczy 
przeciętnego Amerykanina i władiz, 
które uświadom iły sobie, że w  sa­
m ych centrach życia społecznego i 
gopodarezego Stanów, ustanowił się 
system, który słowami jednej z po sta 
ci filmu, mapącej przedstawiać Goeb 
beka, zmirza do przewrotu „w  tym 
u podstaw niekulturalnym narodzie",

W plecione w film autentyczne ob ­
razy z masówek hitlerowskich w Ber 
Imię, z przem ówień czołow ych  p o ­
staci regim c‘u niemieckiego, marsz 
na Austrię. Sudety i całą Czechosło­
wację, wskazują na to, że film  zro­
biony został pod auspicjam i zaalar­
m ow anych władz amerykańskich i 
pom yślany został jako potężny czyn­
nik aotypropagandow y silniej niż 
słowa, przem awiający z ekranu do 
najszerszych mas publiczności.

Jakie w  Londynie obecnie panują 
nastroje w obec Niemiec, wskazuje 
najlepiej sam fakt dopuszczenia fil­
mu na ekrany angielskie ] frekwencja 
publiczności. Choć ustawienie się w 

„ogon ku " pn/td kinematografami 
jest w Londynie zjawiskiem  codzien­
nym, to jednakże gmach kinowy, w 
którym  wyświetlane sa „Confessions 
o f  a Nazi Spy“  („Zeznanie szpiega") 
przedstawia widok istotnie niezwykły 
Od tO rano do półn ocy  gmach jest 
szczelnie wypełniony', a głośna reak- 
cia na widowni, gwizd i tupot ilekroć 
pada słow o. „Fuehrer** i ukazuje się 
jego portret w lokalach hitlerow­
skich, słowa „sh am e" (liańbal), gdy 
ujawniane są akty terom  i brutal­
ność Gestapo, wskazują na to, że na 
wet w spokojnym  umyśle flegma tycz 
nego Anglika burzy się, gdy w całej 
jaskrawości staje mu przed oczyma 
rolx>ta p. Goebbelsa.

Gzy w  Polsce film ten się uikaże? 
Czy uśw iadonnone masy społeczenst 
wa polskiego zapoznają się obrazo­
w o z zaborczym i zapędami i m etoda­
mi propagandy naszego sasiada? Czy 
ujrzą na ekranie, jakimi środkami 
operu je naród opętany hasłem „M or- 
gen die ganze YVelt“ ?

Pierwsy transoceaniczny wodnoatatowiec

W  dinii 28 czerwca przybył do poeto- asigeJskiego Seat nampio-p pierwszy tran.ocean.lcx
ny woanopłatowiec pasażerski, Yamkee Clipper, który rozpoczął stałą komun'Łaejfl
pasażerki c-pocztową między Nowym Yorkiem s Soiuthampłoe. Na z d ję ć Y a i ik e t  Clio-

per w chwil; wotdowania w Southamptoii.

G w dłto w s budow a fortyfikacyl
na g ra n ic y p ro te k to ra tu  z  P o ls k ą

Kraje protektoratu żyją  dziś pod 
znakiem przygotowań wojennych 

Jakkolwiek usiłuje się podn.eść 
stan psychiczny społeczeństwa, p rzy ­
gotowania wojenne nie powstrzym u­
je przygnębienia Czechow.

Ze wsizystkich stroi? kraju dono­
szą o pracach militarnych enecg.cz- 
nic prowadzonych. Z Frydika dano 
szą, że na pograniczu Polski od M,o 
rawki po Senoy trwaia dn !em i nocą 
prace nad budow ą zasieków z drutu 
kolczastego. Równocześnie są b-ido- 
wane row v strzeleckie, gniazda kara 
banów m aszynow ych oraz pirzetzkoay 
przeciw czołgow e. Tak fonyfikow ana

granica uniemożliwia wszelką m oż­
ność przekroczenia jej, na czym  w 
tej chwili również poważnie zależy 
Niemcom.

Pracami nad budow ą um ocnień kie­
rują w ojskow i niem ieccy. Do prac 
używa się również Czechów, lecz nie 
tych z pogranicza, tylko przyw iezio­
nych iz zachodnich teren óhv Cr ech. 
Pozostają oni pod ostrn n  nadzorem.

W edług relacji żołnierzy niemlec 
kich. znajdują się obecnie w powiecie 
frydeckm i dwie dywizje wojsk nie­
m ieckich. Również zauważono osłat 
nio silniejszą koncentrację wojsk w 
rejonie Pribor —  Kłim kowfce.

Codzienna jiruca polskich Krótkofa ówek 
s ze rzy w ś#(ćue prawnę o Polsce

Poetł R. P. w Rio de Janeiro p. dr T.
SkowrońsiŁ nadesłał do P o ls k ie j Radia 
Ust, *  którym podkreślając wzrastające *Łin 
teresowan.e Polonii brazylijskiej aiktuainyim 
progu amem naszych stacyj królkofado'V,ych, 
nadających na Amerykę w jez. ąnigielskim, 
portugatekiim i polskim — „twierdza równo­
cześnie doblkonały odbiór tych aiudycyj.

imraaEBtm«5iiM«aaaaaB

Japonia n i* m o ż*
na wojnę w skali światowe

Ogromną sensa/ję wywował w ja 
poiiskicdi kołach politycznych artykuł, 
zamieszczony w jeonym  z poważnych 
czasopism tokijskich, w kórym autor 
rozpatm je sytuację kraju >k1 strony 
militarno-politycznej, stwierdza, że 
wobec całkowitego opanowania Pacy 
fiku przez państwa cachodnie, Japo­
nia nie może sobie w żaden sposon po 
zw olić na podjęcie przeciw nim jakich 
kol wiek działań wojennych

Autor wykazuje, że Japonia jest 
całkow icie „okrążona", znajduje się

ści awentualnycli przeciwników Japo­
nii. Niemniej poważna jest tu pozycja 
Anglii, Angielski Singapore, poteźnie 
ra/budowana twierdza nie tyluo dla 
celów defensywnych, ale jako punkt 
oparcia dla ofensyw nych działań całej 
wschodnio-azjafyckicj floty angiel­
skiej, panuje w całości nad południo­
wo-zachodnią częścią oceanu Spokoj- 

i nego
Drugą bazą fiofow ą jest tu Hong 
ig. stanowiący doskonałe uzupeł­

nienie Singaporehi, a idealne wzmoc-
bowiem  na Pacyfiku wobec ogrom nej ; n‘en' fl tei *ln‘ ‘ ® ronnej na m orzu, lą- 
przewagi anglo - amerykańsko - fran

dizie i powietrzu stanowia Australia 
i Nowozelandia.

A u to r  japoński zwraca rówrreż 
uwagę na niemałą pozycję Francji 
i siłę jej annii tubylczej w  Indochi 
nach, a wskazując wreszcie na niebez 
pieezeństwo, "zagrażające ponadto od 
Strony Sowietów, jak i „sipacyfikowa 
nych" Chin, dochodzi dc konkluzji, ie  
Japonia otoczona ze wszech stron 
przez „istotnyrch jak i potencjalnych** 
wrogów, nie może sobie absolutnie po 
ewolić na prowadzenie wojny z pań­
stwami zachodnimi.

cuskiej.
Zaczyna się tc na wysokiej półno­

cy, gJzie od samych wysp Aleuckich 
marynarka amerykańska posiada sil­
ne bazy wypadowe w nast, punktach: 
KLska, Unalaska; Sitka, kodiak, Pu- 
get Sound, Tonge Point (Oregon), Ala 
menda do San Die go od strony w y­
brzeża. Znaczenie tego wału podnosi 
jeszcze kanał Panamski, stanowiący 
bardzo poważne oparcie dla powyż 
szych punktów marynarki amerykań­
skiej.

Ku zachodowi od  południa zam y­
kają ten trójkąt wyspy Hawajskie oraz 
Midway, Wake, Guam i Filipiny. 
Głównym punktem obronnymi i prze- 
ciwjapońską bazą wypadową są tu 
Hawaje.

W  ten sposób —  stwierdza pisiuo 
japońskie —  potężny ten trójkątny 
wał amerykań.sk zamyka Japonię jak 
najszczelniej od  północy, wschodni i po 
łudnia na długości 15.000 mil m ors­
kich, unieruchamiając je w razie w oj­
ny całkowicie

Lecz to nie wyczerpuje jeszcze —  
podkreśla autor jar>oński —  m ożliwo-

Fcśvlęctnte „Pałacu Spraw ediiwośC'" w Warszawie

W dni*? 30 u^erwc* cwilbyło 51., w V urniza-wb uroc&yttte poświęcenie nowego, wsipan^łego 
gmaóhu «ą iów gneRtzkieh, zwanego „PaUcnm *prawiedliwości“ . W uroczystosciacih po- 
święoanla wz^li i«da al wio ipreanier i-nż Kwiałi owsiki, aiin. sprawiedliwości Grabów 
»a dosiojniry paiistwowi i wojskowi, ?iraznaijwybitn -.j.si przcdetawicieie magistiratury 

»ą<fc»wej. — Rzut oka «i* nowy garach sądńy groJzkich w Warw a w i*.

O zainteresowaniu, jakie wzbudzają dziś 
podlslkie audycje króltkofaLorwt, świadczą set 
ki listów napływających coeolemmie od PoJ 
sklegc Radia z najdalszych i najbairdzio? 
egzotycznych zakątków świata.

Nasze staoje doskonale są słyszSne w 
AiijitiaHi Nowei Zelandii, Iiwidach itd„ ebu- 
ciai  tłok, jaki panuje w eterze sikufkieim 
rOwinoczcznego działania wielkiej Ilości blii 
szyct. stacji królkofailowyoti, znacznie utnie 
nia ich odinnJozieriic.

Dalecy zamorscy krótkofalowcy. kitóiryn? 
szczęśliwy przypadek dopomógł nawiazaó z 
polsikimi i jzgłośidamś berpoł-edu, kontakt 
— piszą do Polsil ego Redia obsz-m e, bar­
dzo sendicczne listy. W przeciwieństwie do 
linformacyjnio-techniozinych zwykłych listó-w 
krótkofalowców zawieTają one rownneż proś 
by o wsika-zanta WYczeirpujących dtziel o Poil 
sce, prośby o widokówki, poczłówk malar­
stwa historycznego, fotografie Marirzałkr 
Józeła Piłsudskiego, A/rrrrii Polskiej iitd.

Jednobrzuniiąca niemal ireść tych listów 
jest nieyrątpliwy-m echem aktualnych wyda 
rzefi JK/1 i tycznych i wskazuje n i to. ii pe­
netrujące gloh ziemski od szeregu lat pol­
skie krótkie fale — stały się ohe nie naj­
bardziej poszukiwane w eterze.

Polskie Radlio onjpow iadiając krolktifa row 
cum listownie w ich oj-eesstyim języku, oraz 
przez mikrofon w t. iw . „Skrzynkach lis- 
tów“ (po angielsku) spełni;- wszelkie życze­
nia, przysyłając bogaty materiał propagan­
dowy.

Często potlse-y krótkofalowcy emigranci 
z Arna yki zwracają aę do Potakiego Radia 
z  prośbą o ułatwienie im r awiązania bea- 
jwśredmiego kontaktu z todiziną w Polsct. 
W umówionym ilniu i godzinie mogą oni 
dokładnie sbsizeć Otosy swych najbliższych, 
przieanawiająoyoh dc mikrofonu w* dalekiej 
Ojczyźnie. KiMtaJm oinme jmi Połskie R-aiio 
umożliwiło w ten aposó-b porozrmienie się 
om grantów z ich rodzinami.

Na uwagę zasługuje fakt, te krótkofa­
lowcy zarówno jKrta.y z zagranicy jak i ou- 
dizoz’ emc) podkreślają w swych hstacih wy­
soki jkw*:ooi polskich a-udycyj krótln holo­
wych oiraz wartośń wiadonłości, zawartych 
w aktualnym „Dzienniku radk“v.ym‘‘ , pro­
sząc o Jak najbardziej wyczeirjrające infor­
macje polltyozne z sytuacji światowe) i eu­
ropejskiej.

Ksiałhrt tiształri, bawi. rozwija

] Czytelnia Nowości
• W ilno, ul. Sw. Jerzego  a

OSTRTNIE NO WOŚCI 
j  Loałura szkolna — Beletrystyka —
; Naukowe — Wysyłka na prowincje 
3 Czynna od 11 do 18.
3 Kaacja 3 zt. Abonament 1.50 a*
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Flirt n«em*ecko - bałtycki
KOW NO. 2.VII. Ukazał się już za­

powiadany do pew nego czasu numer 
bałtycki „B erłiner Boersenzeltung", 
zawierający poza redakcyjnym  arty­
kułem wstępnym oraz obfitym  maie 
riałem inform acyjnym  arty Kuły po­
słów Estonii, Litwy i Łołwv w Berl: 
nie oraz estońskiego ministra gospo­
darki i litewskiego ministra skarbu. 
Tutejsza urzędówka „Liet;uvos Ai-das“  
zamieszcza streszczenia tych artyku­
łów

\rtykuł wstępny poś s ięcony jest 
porozum ieniu litewsko-niemieeLiemu 
oraz pal tom o nieagresji pomiędzy 
Rzeszą a państwami bałtycKim? Pod­
kreśla on, iż pom iędzy Niemcami a 
tym; krajami nie ma żadnych kw e­
st vj spornych Kraie bałtyckie są zde 
eydowanie przeciwne prónom  ściąg­
nięcia ich do systemu okrążenia. Pra 
gną one pozostawać w dobrach sto­
sunkach ze wszystkimi sąsiadami i 
nie mieszać się do sporów poirlęazy 
wielkimi państwami. Podpisując pa­
kt* o nieagresji z Niemcami, postępc 
wa no wda śn ie w dnc.hu tej polityki 
p,*k o jo  we j. Rzesza wykazuje dużo
zro? ’tm enra dla potrzeb krajów  bał­
tyckich: nie zaleca im w rogiego sto­
sunku do nntogo, ani proponuie swej 

. pom ocy lub gwarancji. Usmosunkowu 
je się ona przycnylnie do utiiłowań 
tych Krajów wzmocnienia swej nie­
podległości i neutralność . Rzesza u- 
znuje, że dla ich życia gospodarczego 
potrzebna jesi niczyim nie krępow a­
na, kom unikacja z Tesztą fwróta tak 
w czasie pokoju  jak i w o jn y  s )ała 
ona temu wyraz w uzupełniającym 

' prot.dkók  d\_ paktów o nieagresji, 
stwierdzając w nim, ii  w przyszłości 
Niemry w stosunkach gospodarczych 
z państwami bałtyckim i nie będą dą­
żyły do osiągnięcia hegem onii po li­
tycznej.

Poseł estoński w Berlinie, Tofer 
p o k re ś lą , iż eslońsko-niem iecka w y­
miana handlowa wzrosła od r 1938 
w  Lrójnasób i źe Niemcy absorbują 
1/3 estońskiego handlu zagraniczne­
go. Osiągnięte wyniki r o a u ją  pom yśl

ny rozw ój stosunków gospodarczych 
na przyszłość.

Poseł łotewski Kreevins wyraża 
naazieję, że stosunki pom iędzy jego 
ojczyzną i Niemcami nie ograniczą 
się do paktu o nieagresji, lecz obej­
mą również dziedzinę kulturalną i 
gospodarczą.

Poseł litewski płk. Szkirpa pistze, 
że jego rząd zdecydowany jest utrzy 
mać ścisłą neutralność i m ocno wie- 
rzy, że wielki sąsiad Litwy uszanuje 
tę politykę neutralności, zgodną z p o ­
lityką Rzcazy w stosunku do państw 
bałtyckich. Liczne oświadczeniu nie­
m ieckich m ężów  stanu wskazują, że 
Rzesza nie posiada w stosunku ao 
krajów bałtydkich żadnej znnej po­
lityki, jak tylko chęć w spółżycia z 
nimi w dohiym  sąsiedztwie. Stano­
wisko to odpowiada całkow icie prag 
nieniiom Litwy, dążącej do w spółży­
cia w dobrych  stosunkach z Niem­
cami j  którym i posiada ona wiele 
wspólnych interesów.

Prasa niem iecka zamieszcza rów ­
nież komunikat, iż celem wyjazdu 
wysłanników Rzeszy do Łotwy i Es­
tonii jest przygotowanie gruntu pod 
założenie t-wu niemiećfco-bałtyckiego, 
którego inicjatywa wyszła rzekom o 
z ministerstw spraw zagranicznych 
Estonii i Łotwy, c o  niem ieckie koła 
urzędowe uważają za dow ód „atm os­
fery zaufania, jaka zapanowała po- 
m iędzj Berlinem i państwami bałtyc 
ki!mi“  Korespondent berliński „L ie- 
tuvos Aidas“  zaopatruje tę wiado­
m ość w kom entarz, iż „ze  strony nie 
mieckiej już od pew nego czasu c z y ­
nione są starania w tym kierunku .

W  Kownie również daje sie zau­
w ażyć wzm ożenie propagandy nie­
m ieckiej . M. in. duże zainteresowani! 
w ywołuję w ycieczka dzinm karzy i n 
teeatów ltewslkith do N iem iec, zapo­
wiedziana w wyniku wizyty urzędni­
ków  narodow o-socjalistycznego uczę
du d o  spraw za granicznych, dr, Kle-i- 
sta j Renimga, którzy stąd udali się 
z kuiei, jak donosiłem , do Rygi i Tal 
lina.

d o k o w a n ia  w sp ra w ia  opcji
KOW NO. 2 VII. W  dniu ju trzej­

szym lozpoczn ą  się tutaj rokow am i1 
z Rzeszą w sprawie obywatelstwa 
m ie sz a ń có w  obszaru kłpjpedzikiego

Kwestia ta jest dla nich bardzo ak- 
tuaina, gdyż wielu z  zamieszkałych 
tam Litwinów chce optow ać na rzecz 
Litwy.

Z m ia n y  w  K ie ro w n ic tw ie  „ta u t n in K O w "
KOWNO 2.VII. Ze stanowiska 

wiceprezesa Związs u L tt wi no w Naro 
■łowców ustąpił p J Nawak&a, b. gu 
bem ator kra.rn kłajpedzk lego, znany 
ze swego przeciwniemieckiegio nasta­
wienia.

Następcami jego zostuli w ictm i- 
nLstra oświaty i prezes związku n 
-tzycieli litewskich K. Masdlunas or z 
prezes związku filistrów 1" nrporacj1 
ł,Neo-Ińfhlłania“ , docent D. Cecewi-

czius.
Zaszła również zmiana na stano 

wisku sek retarza generalnego ZLN, 
któr\m  zamiast D. Stankunasa zio- 
stał dyrektor s-ki wydawniczej „Pa- 
zanga“  i b. naczelnik policji politycz 
nej J. Statkus.

Zwiększenie liczny wiceprezesów 
i przesunięcia personalne kom ento­
wane są tutaj jako zapowiedź ożywię 
nia działalności „tautininków “ . (n)

Z n o w u  pod lite w s k ą  ban derą
KOWNO. 2.VII. Po „anschluŁsie“  

Kłajpedy- statki Litewsko Bałtyckiego 
Llojdn obrały za port macierzysty 
Swiętou jściu, statki z as ski akc „San 
dełis“  pozostały w porcie  kłajpedz- 
kiiji i zaczęły pływ ać ped banderą 
niemiecką Ostatnio i te statki, „Ven- 
ta“  i „N ida” , zarejestrowały się w

. Swiętoujściiu i znowu wywiesiły ban­
derę litewską.

Z K ła jpedy  do Świętoujścia zosta­
ły przeholow ane 3 jachty, stanowią­
ce w łasn ość litewskich skautów m or­
skich, które Rzesza zwróciła ostatnio 
Litwie. ^

( zwarty etap wyścigu do Morza Polskiego

W da iu 30 ciL-rwca odbył się 4 najdłuższy etap wyśotiju kolarz' iego oo Morza PolaLie 
na trasiie Gdynia—Bydgoszcz, wynoszącej 22.r> k,m. Z Gdyni wyu-uszyło 43 kolarzy, do 

®> dg izozy przybyto 40 zawodników. W czwartym etapie, na ] śnrwazym uiiojscni 
uplasował się aJsińskiż Na zdjęciu — starł kolarzy c Gdyni do Bydgoszczy,

S r e ź n i r  p # t a r  w  W i l n i e
3  t i o t w t y  n r s t e j  w i e  

Fabryka „Ele tirif- w  r iebiszpieaeńftw ie
Wczoraj, o gudz. 10.10, wileńska 

straż poża na została zaalarmowana 
telefonicznie o groźnym pożarze, któ 
ry wybuchł przy ul. Szeptyckiego 18.

Do posesji tej należało kilka do­
mów. W  jeanyin z nich mieściła się 
fanryczka bednarska. inne zamieszki 
wały ubogie rodziny robornicze.

Kiedy na miejscu wypadku zja­
wiły się wozy strażackie, ogień tra­
wił już z trzaskiem wysuszony wsku­
tek upałów a więc łatwopalny mate­
riał —  palące się bowiem domy znu- 
dowanc były z drzewa.

Akcja ratownicza była niezmier­
nie trudna i wymagała szybkości 
działania, gdyż oprócz gaszenia pło­

nących domów należało zabezpieczyć 
sąsiednie zabudowania, w najwięk­
szej części również drewniane, przed 
ewentualnym przerzuceniem się na 
nie ognia.

To samo dotyczyło między innym? 
ianryki „Elekirit", która, na skutek 
bezpośredniego sąsiedztwa z poża 
rem ,znalazła się w niebezpiecznej 
sytuacji.

Strumienie woay lały się rzęsiście 
w ogcń, wywołując charakterystycz­
ne syczenie, zagłuszane co chwila do 
nośnym hukiem pękających belek

Wśród tych odgłosów rozlegały 
się krzyki i nawoływani a ubogich 
lokatorów, którzy w pośpiechu rato­

wali ze swego akrom!.ego doby tao, 
co się tylko dało.

Dzięki wy tężonej akcji straży poż., 
ogień ugaszono po 21/1-godzinnej ak­
cji. Kiedy oslatnie płomienie znik­
nęły, stłamszone wodą nomp strażac­
kich, nr miejscu pożaru pozostał;, 
już tylko scz<,rx.iake szkielety 3 do- 
mow. Czwarty budynek ma zniszczą 
ną częściowo ściauę i dach b isranj, 
który zaczęto w czasie akcji ratunko­
wej zrywać, aby do wnętrza spływała 
woda

Straty są znaczne Przyczyni po 
żaru na razie nie uslamno. Prawdo­
podobnie zaszedł tu. wypadek nieost­
rożnego obchodzenia się z ogniem

(Zb.J

Zarządzenie o natychmiastowej budowie
schronów przeciw lotniczych dla ludności miast

Min. Jpraw Wewn. » j stosownie do wo­
jewodów, k-.n-iu.ii* rząnu na m i t  W wę, 
przcwoaniczącycn wydziałów po w torowych 
i prezydentów miast okólnit o potrzebie 
szybkiego zaopatrzenia ludność w pomiesz­
czenia chi-uuiące ją przed skiiU uni napa­
dów lotniczych, istnieje obowiązek niezwło­
cznego podjęcia nie, ędnyca prac przy go 
Iow awczycn 1 dlatego terytorialne właazr 
niw soi *i budowlanego - na obezarz miast 
1 miejscowości, objętych rozporządzeniem 
Rudy Ministrów nie udzielały pozwoleń ua 
użytkowanie budynków mieszkalnych, przed 
całkowitym ukonc-enlem budowy schronu. 
Jeżeli zaś pozwolenia te były już udzielone 
przed ukończeniem budowy schronu, władze 
wydadzi bezzwłocznie nakazy przystosowa­
nia schronów do przepisów w terminie nie 
dłuższym niż dw i ląiesiące.

Te same władze dokonają niezwłocznie 
komisyjnych oględzin wszystkich . prywat 
nycli budynków mieszkalnych o Kubaturze 
powyżej 2.500 ni sześć. 1 ustalą protokólar 
nie; wybór właściwego dla każdej nieruchu 
mości pomieszczenia ochronnego, jego poło­
żenie i wielkość, kierując stę urzędowymi 
wskazówkami on biorąc pod uwagę a szy 
stklr zwtazane z tym zagadnieniem warunki 
lokalne.

Komisje zbadają poczynając od dzielnie 
t dMinfwwnHyiirtiWrffwaBB— i ^ o —

L k w m i i  * / .  p r *  a i w j  
psżyczKi n a lin w e j

serii Eli
Dnia 1 ljpca w yibso® any-oh zostaio 05 

pireanii na kwotę ogólną 37.uOO dolarów 
a mJanMwicie:

12.000— $ — 16&312.
3.000.— S —  53212 903706.
I 000.— $ —  400745 500393 115146ó.
500.— $ —  131881 140745 169342 181391 

481368 595843 988S13 717496 77432 9409.%
100.—  % —  11153 66250 74007 100063 

129295 141325 1O2570 171275 <99327 223863 
229034 230737 260585 29455* 33230J 335175 
306948 381698 420822 446150 473745 477227 
477249 490527 506442 531836 545458 592829 
615530 629798 652954 675642 69023? 709610 
728434 731035 755368 774834 801630 835584 
830760 884365 886505 393503 919767 927337 
9939077 1001836 1026499 1028630 1059273
1067501 1088471 1088471 1089686 1089783
1095053 1100527 1138126 1186167 1188474
1209145 1236638 1271855 1277451 1300454
1336395 1353617 1376816 1377264 1378007
1402079 1411832 1145679 1476734-

I

Urnfaa5 na ownu
Pierwsze ow oce  jrk ie  pojaw iły się 

pa rynku w bieżącym  sezonie letnim 
zapowiadają b. dobre zbiory. W  szcze 
gólności dotyczy to zbiorów  wiśni i 
czereśni, które w tym roku w yjątko 
w o dopisały

Robotnicy wygrał? strajk 
w tartaku Szapiry

W czoraj w tartaku Szapiry zatrudniają­
cym przeszło 30 robotników, wybuchł strajk. 
Powodem straiku było zwoln.enie jednego z 
robotników. Strajk trwał zaledwie kilka go­
dzin. Właściciel tartaku cofnął swą decyzję, 
zgadzając się na mmowne zatrudnienie zwoi 
nion^go.

U  O  T  E  Ł

„ S T . G E O R G E S "
«  W I L N U

itwwuemdny -
To “tony w pokojach

wlecej zagrożonych, czy w piwnicach bil 
dyuku znajduje się c>ęść m< żUwa do przy- 
stotowania na cele cChronu, tak u  wzglę 
dów technlcznycli, Jak i gospodarczych. Wlę 
kszą uwagę zwróci Komisje na waruniu 
techr iczne jak np. glęnoKOŚć fundamentów, 
wymiary rodzaj i wytrzymałość konstrukcji 
(krucha zaprawo, zmurszała Crgla), oraz na 
zachowanie wymogów, ustalonych ,,wytycz 
nyml technicznymi budowj schronów I in 
nych pomici-zczcń przeciwlotniczych".

W razie gdy przytoczone względy nie 
pozwalaja na wykonanie schronu w piwnicy 
komisje rozważą, czy istnieje lnożliwoóć wy 
konania schronu poza obrębem budynku 
1 sferą zasypania. Gdyby 1 takie załatwienie 
aprawy napotykało na truonosei, ..omendan 
ci op] domów we rlasnym zaansie ustzlą 
dla każdego -.amodzielucgu mieszkania wy 
bór 1 sposób wykonan.a prze- lokatorów po 
nrleszczeń zabezpieczających, a w ostąteei 
noścl tylko uszczelnionych.

Równolegle z tą akcją zarządy miejskie 
miast wydzielonych rozpoczną bezzwłocznie 
studia w kierunku ustalenia potrzeby 1 mo­
żliwości budowy schronów zbiorowych, słu­
żących na pomieszczenia nie zabezpieczonej 
ludności zamieszkałej luft pracującej w dziel 
nlcach zwarto zaminowanych. W  stadiach

tych należy wzląc pod uwagę w jakim stop­
niu można wykorzystać wszystkie Istniejące 
na terenie omawianych dzielnic: forty, poć 
ziemne lochj i przejścia, oraz zbadać, czy 
poza tym istnieje moznos wyKonama pew­
nych obiektów podziemnych o wariosci do- 
.■iiooi. ej jak: przejśełj podziemne, garażi, 
dworce antobusowe bale targowe, saalety 
Itp., z fyiu założeniem, żc w czasie wojny 
obiekty to mogłyby służyć jako scbiony 
zbiorowe. W  łozie pozytywnego wyniku tych 
badań należy opracować Jgóiny płaz. tycb 
Inwestycji, istaiaiąc Ich srlelkość | położe­
nie pod kątoid widzenia potrzel g«sp,>dar 
ezyeh li ohllcrająe wynikające rtąd koszty 
zasadnicze, a tsieże pojemność .iWeltów w 
raid# użycia Ich na schrony

By sprostać ewentualnym nagłym potrze 
bom chwili jeszcze grwd wykonaniem 
schronów zarządy miejskie miast wydzielo­
nych przygofoją bezzwłocznie plany budowy 
rowów przeciwlotniczych w parkam 1 na te­
renach wyłączonych spod zabudowy, ora* 
zapewnia sobie zawczasu dostawę sprzętu 
i materiałów potrzebnych do wykonania 
tych robói.

Sprawozdania z akcji przystosowania 
miast d« obrony przcefwlontlczej należy 
przedtoży-ć Min. Spraw Wewn w aleorre 
kioezającym terminie uo dnia 1 slerpek.

5 lat pokoju szykuje Anglia
LONDYN (Obsł. sp.). O tym, że | Iceia poiojow e«o“, które przcwfdu 

opinia angielska przekonana jest, że je szereg potężnych inwestyeyj w kra 
blok państw pokojowych uniemożliwi ja. Ma zapobiec bezrobocia wóttezas
wojnę, świadczy, zdaniem dzienni 
ków londyńskich, ta okoliczność, ie 
Rzad J. K. Al. opracował plan ,.pięcio

kiedy przemys* angielski wyż; o na gi 
ganlyczny plan zbrojeń

Oemorafkzacfa armii niemieckiej
w Czechach

LONDYN. (Obsł. sp.) Korespon­
dent polityczny dzien/uka „Ob*, e- 
»e r“ w Pradze donosi, że w najbliż­
szych dniach oddziały ' szturmowe, 
przydzielone do ochrony protektora 
von Neuratlia zostaną wystane z po­
wrotem do Niemiec i zamienione no­
wym? oddziałami Ponadto na terenie 
Czech i Muraw ruzpuczęlo się maso­
we wycofanie okupacyjnych oduzia- 
lów niemieckiej armii, które się za­
stępuje nowymi! oddziałami, przyby­
wającymi z innych dzielnic Rzeszy.

Tłumaczy się to komD*etną demora­
lizacją arntr ,aen ie tłue j na terenie 
protektoratu. Wrogi stosunek społe­
czeństwa czeskiego do żołnierzy nie­
mieckich działał na mch bardzo de­
moralizujące. Przypuszczano, że pier 
wsze oddziały okupacyjne, które ob­
sadziły teren protektoratu pozostaną 
na miejscu w ciągu 6 m-eejęcy, tym­
czasem szybki rozktad armii zmusił 
dowodztwo do szybkiego zastąpienia 
zdemoralizowanych ondziałów no­
wymi.

Chińska odsiecz w  fi en Tsfnie
MOSKWA. (Obsl. sp.) Sowiecka 

agencja , / i  ass“ przynosi szczegóły 
chińskiej ofensywy na Tlen Tsin. 
Zdarzyło się to w nocy nocy na 1 lip 
ca. Do miasta wtargnęły trzy kolum 
ny armii chińskiej, które zdemolown 
ły elektrownię miejską oraz wszystkie 
posterunki nolicji i żandarmerii ja­
pońskiej Na ulicach okupowanego 
przez Japończyków Tien Tsinu wycię 
to wiele patroli jeporsk eh Chfrezy 
ey odebrali Japończykom wiele autu 
nlcji, i nie ponosząc strat, wycofali

się w porządku z m.asta.
W7 kołach politycznych manewr 

armii chińskiej potraktowany został 
jak« ehińska odsiecz Anglikom.

Dowóoztwo armii chińskiej chct 
w ten sposób upewnić brytyjezyków, 
że nic powinni lekceważyć sify zbroi 
-nych Chin narodnwych, które na 
wypadek konfliktu potrafią zadaf Ja 
pończykom dotkliwe ciosy.

Świadczy o tym również ofensy 
wrt ehińska na Kanton, gdzie walki 
odbywają się już na przedmieściach.

Szarejko Wincenty, rządca fol w Karo 
linka, złożył policji zameldowanie, że 2 bra 
około godz. 11, gdy obchodził aw< Dola, w 
pobliżu drogi do folwarki1 Nowy Dwór spoi 
sal b. pracownika iolw. Karolinki Jani Gc 
ta (zim, we wsi Leszczyuiszkl, gro Rzesza) 
który nagle zażąda] od niego zwrotu należ­
ności za prace

Szarejko, jak sam zameldował, odmówił. 
Wówczas Got uderzał go kamieniem w 
twarz, następnie zrabos al mu z klerze. 
25 zl I zbiegi.

Na skutek tego meldunku policja Goto 
zatrzymała- Zachodzi jednak podejrzenie że 
kradzież 25 zl została sfingowani.
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P a s ie k a  w  s r s i a c n w ń
Jaik daltiko od miedJzy granicziicj może 

■lać pasieka?

W przepisach prawa cywiSnego, obowią 
Bujących na naszym terenie nie ma prze 
pisu, któryby b jaspośreJtnio normował to za 
gaulmtenie. Wobec czetąo w danym wypadku 
posługiwać się możemy przepisami zawarty­
mi w T. X cz. 1 o  ograniczeniach wypływa­
jących z praiwa sąsiedztwa. Jakkolwiek prze 
pisy o  prawic wypływającym z sąsiedztwa 
nie wyczerpują wszystkich ograniczeń pra­
wa własności, to zgodnie z orzeczeniem Se­
natu Cesarskiego (S. C. I26.,02) ograniczenia 
te oprowadzają liię do tego, że nikt niic jest 
w stanie korzystać ze swego prawa w spo­
sób pozbawiający drugiego możności korzy 
stania ze swego prawa. Jednakże ściśle prze 
prowadzić granice między swobodą korzy­
stania ze swego praiwa, a obowiązkiem pra 
wa sąsiada nie sposOD w teorii i łydko sąo 
w poszczególnych wypadkach może tę gne 
nioę zakreślić. Z powyższe*!® wynika, że wła 
ściciel gruntu może zapiowadzać na nim 
pasiekę, zwracając prizcdie wszysitkim uiwa- 
gę, żeby przez zaprowadzenie pasieki nie b o  

siało zakłuoune spokojne posiadanie i użyt 
kowanie gruntów sąsiedzkich przez ich wła 
ścicieli, którym dlla ochrony praw przysłu­
guje prawo wytoczenia powództwa p-ko 
właścicielowi pasieki o  odszKodowanie za 
oniemoiziiwianie im przez pszczoły zwykłe­
go korzystania i użytkowania gruntu i ł> 
unłożi#wionie ton swobodnego korzystania 
E gruntu sąsiadującego z pasieką S.

i

Rzeczoznawcy bada ą olan zabudowy Wilna
Na zaproszenie Zarządu Miasta 

bawiń w W ilnie w ciągu kilku dni 
dwaj wybitni rzeczoznaw cy w dzie­
dzinie zabudowy miast, a mianowicie 
profesor ooHtechniki warszawskiej 

adetisz Tołwiński i dyrektor T-wa 
Osiedli Robotniczych, p. Jan Strze­
lecki.

Rzeczoznawcy warszawscy zazna­
jom ili się ze świeżo sporządzonym  
przez miejskie Biuro Urbanistyczne 
planem zabudowy m, Wlina oraz dlla 
zorientowania się w praktycznym  wy 
konaniu tego planu wyjeżdżali w te­
ren.

Rzeczoznawcy warszawscy w naj­

bliższym czasie m ają nadesłać swe 
uwagi o planie wileńskim.

Przy okazją warto zaznaczyć, że 
w przewidzianym  terminie do zgła 
szania protestów przeciw ko nowemu 
planowi zabudowania wpłynęło do 
Biura Urbanistycznego przeszło 30 
protestów od zainteresowanych oby­
wateli miasta. Protesty te zostały już 
w większej części rozpatrzone przez 
Biuro Urbanistyczne i praw dopodob­
nie częściow o będą uwzględnione.

Plan zabudowy ni. W ilna będzie 
rozpatryw any przez Radę Miejską na 
jesieni rb,

Kurs Patowniczo-Samtarny PCK dla pań

■ *; i) io u w t A
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Ś m ie rte ln y s k o k
Przedwczoraj Szpitai Kolejowy w Wilnie 

otrzymał nlczwyałą „przesyłkę". Przywitzlo 
b o  lam mianowicie zwłoki lUej. Stani Jaw u 
Wołgana, z obciętą prawą nogą.

Jak się okazało ś. p. Wolgan, chcąc wy- 
•koczyć z pociągu na stacji kol. Zalesie, do 
•tal się pod wagon i w ten spocOb przypłaci! 
niefortuny skok —  życiem.

Zwłoki złożono w kostnicy szpitala św. 
Jakuba. (Zb).

Począwszy od 8 maja ło  16 czerwca rb. 
urwał burs rat -san. PCK urządzony stara 
niem Organizacji Przysposobienia W ojsko 
wego Kobiet do Obiomy Kraju.

Dzięki steratwtoe obmyślonej i dobnze zor 
ganizorwaiic-j pracy pań Snicjaitorek z panią 
Szelęgowską na czele, słuchaczki tego tak
bardzo pn rzenmego kursu, miały możność
wysłuchać, cyklu przem ów eń i odczytów, 
tak poważnych spesjailisłów ■ rzeozozmaw- 
ców jak profesora dra Mozołorrskie- 
go, prof. dra Legczyńskiego, pani doc. 
dr MairymowskieJ, dr Zalusik.ej, dra Syiwano 
w i ó z ł , dira Pławińsk.iego, dra Piotrowskiego, 
mjra Piwakowskiego, mgra Filipczyka oraz 
insitrul torów PCK panów Hryniewicza i Wę 
c ław ka. W obec tego że warunkiem o bo wiąz 
kowyim do przyjęcia na kurs Lvło ukończe­
nie szikoły średniej, można śmiało p łu y n u -  

szczać że praca tych godnych podziwu hi- 
aizi nauki, padła na grumit odpowiedni i że 
we właściwym czasie wyda należyte owoce. 
Maitrriał podany słuchaczkom był bardzo 
ohsizeirtny, entuzjazm jaki można było wy 
anić aa wszystkich wykładach, pozwala 
przypuszczać że żaJmej z nas nie zbraknie 
chęci i czasu do należytego opracowania 
jego.

sądzę, że będzie rzeczą yskazaną, nad­
mienić że wyiLłady kursu o którym piszę 
odbywały się w morach USP, Ti. starą, peł 
ną świotiiej tiadycji wsizechnlcy, dzięki 
uprzejmemu zezwoleniu Jego Magnificencji 
Rektora ks. prof. dra Wóyoickiego i w tytm 
wypadku otworzyła siwe gościnne miary dła 
wszyszkich tych którzy pragną służyć Cfj- 
czyźnie. W  ten siposób słuchaczki kursu, z 
których nie wszystkie były stałymi mieszkań 
kami Wilna, miały możność zw.edizić i od 
wewnątrz zarówno gmach najstarszy, jak 
i najnowszy wileńskiej świątyni wiedzy. Te 
maniom en ta une budynki, które wraz z wielo­
ma kościołami Wilna przekazują potomno­
ści ducobek naukowy i duchowy kulturę 
polskiej nam diały możność przesłuchania

tego bądź co bądź dary wcztgo kursu w atmo 
sferze sprzyjającej systematycznej i poważ­
nej pracy.

Po za teoreieczną częścią kursu, w ra 
lcrjs jego p r a c  wchodziła obowiązkowa prak 
tyka szpitalna. Dla niektórych pań była ona 
może wspomni uniem pracy sprzed 20 lal, dla 
innych jedynie otrzaskaniem i oswojeniem 
z atmosferą i rygorem szpitala. W nednym 
1 drugim wypadku dała słuchaczom znaczne 
korzyści i dia tego też pozwolę sobie w imie 
niu kursu podziękować p.p. dyrektorom łzpl 
tali Kolejowego i św. Jakuba, dr Tymińskie 
mu i dr Siedllcclcieanu, że nam na tę prak­
tykę zewjJita, oraz dyr Kliniki USB panu 
prof. dr Michejdzie za przyzeczone zezwo­
lenie na praktykę w jesieni.

Władze kursu w całkowitym poczuciu 
odpo medziialmości za wypuszczenie kadr »ek 
cyjnych w życie, nie zadowoliły się tym 
że panie przesłuchały wykłady i odlbvły 
praktykę, ale zażądały od swych abitu.-ien- 
tek złożenia 5 egzaminów, które odbył" się 
w wysoce poważnym nastroju i na poziomie 
odpowiadającym powadze chwili.

Składając tą drogą wiraży głębokiego 
uznania organizatorkom kursu cieszę się, że 
i na tym odcinku kobiety polskie wykazały 
że stoją na wysokości zadania i pragną aby 
najwięcej pooołmyoh kursów na teranie 
Rzeczypospolitej powstawało.

Mamy nadzieję, źe klęska wojny ominie 
ttuszą Polskę, ale jesteśmy pewne że w razlie 
gdy stanie się ona konieczną, nasze sekcyj­
ne potrafią godnie a dobrze zasłużyć się 
Ojczyźnie.

Jadwiga Knllna.

Wycieczka 700 rołntkow polskicn w Kopenhadze

Hotel EUROPEJSKI
• o f t i N t e

Pierwszorzędny — Ceny przystępne 
Telefony w pokojach. Winda osobowe

Grad wielkości kurzego jafa 
z n is z c zy ł plony gm. k re w s k ie j

1 bm„ około godz. 14, przeszła nad gmi­
na krewską niezwykła burza gradowa. Opad 
byt bardzo obfity, cząsteczki zaś grac u do- 
tnoLuy do wielkości kurzego jaja.

Pola, nad którymi przeciągnęła burza, 
pokryły się 30 cm. warstwą gradu. Skałek

tego dia mieszkańców gm. krewskiej okazał 
się tragiczny.

Plony maj. Kczarowszczyzna, folw. Bog- 
danówka, Mierówka, Perłowa Góra, Dro*- 
dziszkl, Dachny oraz wielu innych —  ahgły 

j całkowitemu zniszczeniu. Vał« liast we

wsiach WierebuŁzki, Niemieryszki, Balaba- 
ny, Mozele, Kryusk. Czarkasy i Szyłowiczc 
— na polach pozostała zaledwie połowa na 
dających się do przyszłego zbioru planów.

Grad zniszczył pola ns og. przestrzeni 
2000 ha wyrządzając strat na 3000n *ł. (Ab)

Staraniem toddaiału Propagandy OZN została zorganizowana w Łych dnie oh wycieczka 
700 równików ze wszystkich wojewoaztw do Danii. Na zdjęciu — powitanie wycieczki 
rolników polskich pnzea burmistrza Kopenhagi- w wielkiej sali ratusza koperbaskiego

Pożegnanie p. J, Hoppenowej 
w Z P O k

Są pewne ni amenty przeżyć o charakterze 
wewnętrzno-orgar izacy jnym, które jeśli są 
udziałem pewnej zwartej grupy osób, żegna­
jących zasłużoną działaczkę danej orgóniza- 
cji, przestają mieć cłiarakter pry watnej uro 
czystości. W  takich chwilach dokonuje się 
misterium pt^ekuzywania nowemu miastu i 
nowemu środowisku kapitału energii- pracy i 
zasług człowieka, który wśród nas pracował 
intensywnie, systematycznie i owocnie. Traci 
Wilno na korzyść Warszawy p. Janinę Hop- 
penową dzielną kierowniczkę referatu opieki 
nad matfeą i dzieckiem, Związku Pracy Oby 
watolskiej Kobiet. O cichej tej zasłużonej pra 
cownicy zapewne niejedna z członkiń dople 
ro z pożegnalnego przemówienia przew. p. W. 
Pełczyńskiej dowiedziała się o jej ofiarnycn 
I wałce o niepodległość poświęconych latach 
młodzii ńczych jako konsekwencji nastiojów 
i atmosfery wyniesionych z domu rodzinne 
go. P. dr. Świdowa żegnając imieniem współ 
towarzyszek pracy p. Hoppenową wyraziła 
głębokie przekonanie, że w nowym środowi 
sku wkrótce ujawni się działalność dzietnej 
Wiln tanki na chwałę Wilna a na pożytek 
Warszawy. Wzruszona dowodami życzliwych 
uczuć członkiń ZPOK, zabrała głos p. Hop 
penowa i krótko a serdecznie zapewniła 
obecne" Panie że pracować społecznie będzie 
dalej w Warszawie, ale. o Wilnie nie zapom­
ni. Na zakońezenie tego wzruszającego ze­
brania utrzymanego w tonie swobodnej po­
gawędki przy herbatce dołączyła p. Hiłlero 
wa jeszcze życzenia imieninowe dla obec­
nych Wand i Janin w wigilię ich święta 
Opuszczono to zebranie w dniu 22 czerwca 
rb. pod wrażeniem sprawiedliwie oddanej 
czci zasłudzj.

i Jedna z uczestniczek.

Chr.iał się pow iesić
Wincenty Gudlewski (Kijowska 32.) unio 

cował do swego łóżka pascl następni) za­
łożył go sobie na szyję 1 zawisł.

Domownicy w porę go zauważyli i ura- 
toi all.

TEATR i MUZYKA
TEATR MIEJSKI NA POHULANCE,

—  2 występy Lucyny Szczepańskiej
w Teatrze na Pohulance! 7 (piątek, i 8 /so­
bola) hm. w T-cairze Miejskim na Pohulance 
wystąp, znakomita priimaoomnt operetkowa 
Lucyna Szczepańska w tytułowej rołi w êd 
nej z rajpięi.niojszj ch operetek Fr. Lehuea 
.Skowronek6*. Udział biorą: Kraszewska

Czci ska, Redo, Olędiziki, ZięCi-akiewicz oraz 
najświetniejsza para baletowa stolicy Miła 
Kołpikówina i  Eugeniusz Pap liński. Reży- 
seiim —  W, Zózitowleckiagc Kier. muzycz­
ne K. Lewicki. Początek nrzedstawień 
o godiz. 20, Bilety do nabycit. w RBP „Or» 
bts“ .

TEATR M UZYCZNY „LUTNIA".
—  Występy M. Nochowięzów uy. „Baron 

cygański'6. Dzis grana będize w daiszym 
ciągu uąnH-elika J. łytraussŁ „Baron cy­
gański6'. W rolach głównych wystąpią; No- 
chowiczówna, Mifo.szov ska, Winiecki, Folań 
ski w ot łożeniu całego zespołu artystycz­
nego. Orki ostra pod Datutą V/. Siroty. Zniż- 
k ważne. Ceny na okres letni zostały ob ­
niżone.

—  Najbliższa premiera. Zgodnie z pla­
nem repertuarowym najbliższą premierą bę 
dzie operetka Lefhara „Tam gdzie skowro­
nek śpiewa". Premiera zapowiedziana zosta 
ła na najbliższą środę. W wykonaniu tej 
operetki bierze udział cały zespół artysiycz 
ny. W purzyigoiowan.u klasyczna operetka 
Szuberta „Domek tirzeeti dziewcząt"

Z TEKI POLICYJNEJ
W  OGRODZIE BERNARDYŃSKIM 

W  NOCY...
21-letni robotnik, Jan Faiejew (Smoleń 

ska 3.), złożył władzom P.P. meldunek, źe 
gdy ze swoją znajomą siejzial na lalvce w 
ugr. Bernardyńskim, w nocy z 2 na 3 bm„ 
zaczepiło go kilku nieznajomych osobników, 
z których jesień zadał mu kłutą ranę w oko­
licy łopatki jakimś teinpym narzędziem

Falejewa nmie^zczono w Szpit. Zydow- 
swm. (Zb).

W WYDZ. SI EDCZYM W WILNIE
Znajduje się znal ziony zamek od flo- 

weru, nlewi-idomego pochodzenia. Właści­
ciel może odebrać zamek w godzinach arze 
dowych. (Zb),
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MIŁ0SC I P O U EJR ZEH IE
Przekład autoryzowany z angielskiego W. M.

streszczenie początku.

W  kilka dni po straceniu 
John‘a Roife‘a osia ta zamordo­
wana Lilian Cranc -— główny 
świadek oskarżenia w procesie 
strawnego Równocześnie zo- 
rtida uprowadzona je j przybra­
na córka, Fleurette. ^rawdopo- 
dohr" ; przestępstwa dokonali 
przyjaciele Rolfe6a, lecz policja 
anldandzka nie potrafiła spraw 
eów wykryć.

Zakoohanv w uprowadzonej 
Fleurette Jimmy Carter wzj-wa 
Jo Aociandu swego przyjaciela 
Hardlitga —  byłego inspektora 
Scotland Yardu. Przestępcy na- 
r złaJi list z żądaniem 5 tya 
funtów okupu. Harłinge wysyła 
pkup prze, Cartera.

(Dalszy ciąg).

Jimmy był zdum iony j  nie umiał togo ukryć.
<—  Ja... ja ... nie spodziewałem się,
—  Jeżeii pan nie przyniósł pieniędzy, to nie 

m am po co  tu stać, —Odwróciła się, jak  gdyby mia­
ła odejść.

—  Chwileczkę, chw ileczkę! —  krzyknął Jimmy, 
—  Mam pieniądze, oczyw iście, aie spodziewałem  się 
sputkać m ężczyznę, a nie... damę!

—  Ach, o  to panu chodzi! —  roześmiała się.—  
M oja p łeć j tst bardziej godna zaufania, gdy chodzi 
o  tego roazaju drobnostkę Debrze przekonam  pana, 
że jjstem  tą osobą, z którą *pan miiał się spotkać; 
chodzi o  pięć tysięcy funtów , jaao  oaup...

—  Tak, ale proszę mi powiedzieć, co  będzie z 
panną Orane? Gdzie ona jest? I kiedy pow róci do 
swych przyjaciół?

—  Posłyszy pan o nas znowu —  odpowiedziała 
kobieta zagadkowo.

—  Ale taka odpow iedź nie m oże mnie zadow o­
lić! —  denerwow ał się Jimmy. —  D osyć tego: przy­
noszę pięć tysięcy funtów i mam prawo żądać in- 
form acyj, gdzie jest Fleurette?

—  Kaiestia ,,prawa“  nie wchodzi w  grę przy na­
szym układzie. Czy mam przj pom ieć panu, że 
wszyscy przyjaciele panny Crane są w naszych rę 
kach? Dajem y im m ożność kupiema wolności tej

dziew czyny. Jeżeli nie zechcą stosow ać się do na­
szych warunków, to sprawa przyoierze inny obrót! 
Będzteir y musieu wówczas inaczej pokierow ać je j 
losem!

Jummy zrozum iał od  razu groźbę zawartą w 
t jc n  słowach, ale nie chcia ł ustąpić i rzekł:

—  Skądże mam wiedzieć, że Fleurette Grane 
jest rzeczywiście w waszych rękacn, że nie jest to 
jedynie próba wyłudzenia pieniędzy?

Kobieta roześmiała się.
—  Obawiam się, że pan jest w przykrej sytua­

cji, która nakazuje panu ślepą wiarę w nasze słowa. 
Nie m ożem y dać panu dow odu, że dziewczyna jest 
pod  naszą opinką. Nie zamierzamy tego czynić. W ol­
na w ola: m ożecie przyjąć naszą propozycję, lub ją  
odrzucić!

Jimmy pożałował, że Hai-diinge’a nie ma przy 
nim. Nie wiedział jak ma się z ^ h o w a ć  w tych wa­
runkach? Był zaskoczony. RÓt>ieta m ogła równie 
dobrze m ów ić prawdę, jaik kłam ać dla wyłudzenia 
pieniędzy. Jednak zdecydow ał w końcu, że lepiej 
będzie oddać je j te pieniądze. Ucieszył się, że już się 
ich pozbędzie. W yjął więc w ypchany portfel i za­
czął liczyć banknoty.

—  Dzięki] ję  panu —  przeliczyła raz jeszcze, 
piem ądze schowała do obszernej jedw abnej torebki, 
którą trzymała w ręku. —  W  porządku.

—  Czy nie dostanę pokw itow ania?
Roześmiała się znowu.
—  Och, nie! Pokwitowanie nie jest potrzebne 

przy takim układzie! D obranoc!
—  Kiedy posłyszę o pani znowu?
—  W  ciągu najbliższych kilku dni. Tego rodza­

ju  sprawa me m oże być prowadzona ze zbytnim 
pośpiechem .—  Odwróciła się i odeszła szybko. Jim ­
m y stał, patrząc za nią i łając siebie w duchu. P o­
stąpił, jak  wariat, oczyw iście wzięli go na kawał, a

teraz żadna droga się przed nim nie otwierała. Ale 
gdyby nie oddał tych pieniędzy, Hardmge zw y­
myślałby go,że poplątał wszystko, lżobrze, niech 
więc robi co  ćnce, jego  w tym głowa 1 Wszystkie 
sposoby oędą dobre i godziwe, jeśli prow adzić bedą 
do odszukania Fleurette. W estchnął. Teraz trzeba 
było w racać do wioski, skoro jego rola została ode­
grana. A Hairdi-nge m ów i’  mu o niebezpieczeństwie, 
ładne mi niebezp. :czeństwoI Śmiałby się z tego nie- 
bezpieozeństwa, gdyby nie poczucie, że został w yprow a­
dzony w poie Zaczał iść w dół, gdy nagle rozległ 
się strzał. Instyktownie p- >chvlił się, poczuł jakby 
lekkie uderzenie w rękaw Nastąpiły jeszcze dwa 
strzały, jedan za drugim, poczem  jakiś cień ludzki 
w yskoczył spod krzaka, rosnącego na skraju prze­
paści i rzucił sie ku Jimmy’emu.

Był to Hardinge.
—  Gzy nic się nie stało, przyjacielu? —< 

krzyknął.
—  Nic mi nie j-s t. Co, u diabła się dzieje? —  

Jimmy m acał ostrożnie lewe ramię: kuda przedziu­
rawiła mu rękaw i przeszła na wylot

—  Ktoś w idocznie wziął sobie ciebie za cel —  
w świetle bladego księżyca twarz TIarainge6a miała 
w yraz ponury. R ę ce  mu drżały. —  W racaj czym 
prędzej do w ioski i siedź spokoji.ie. dopóki o mnie 
me posłyszysz.

—  Ale...
—  Nie sprzeciwiaj się, rób, co ej m ówięi
—  Ale co  będzie z tobą?
—  Ja pobiegnę za tym człowiekiem , który 

strzelał. Trrym aj rew olw er w ręku, Jimmy, a gdy­
by cię kto zaatakował, uważaj, żeby twój strzał by! 
pierwszy

(D. c. n.). „
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W I L E f t S K *
DYŻURY APTE3T -

D*iś w nmcy dyżurują następując* aipte 
ki, Saprżnikiowa (Zawalnu 41); Rodowicza 
(Oitrobmiiiska 4), Augustowskiego (Mjcme- 
wic^a 10); Narbuta 'Świętojańska 2) Zastaw 
*kieg< (Nowogr >dxka 89).

Ponadto stalle dyżurują aptcaj1 Pelca
(Anuuimsiska 42); Szaunym  fiomowu 10;
l Zajączkowskiego (Wiiośdowu 22j.

MIEJSKA
■* —  Atcznaczne zmniejszenie si( wptgwow
Podatkowych, M sące letnie ą ztłzwyc ji j  
okresem zmniejszenia się wpływów podatko 
wych. Tak też było 1 w czerwcu W miesiącu 
tym jaz wykair ,ą prowizoryczne o bliczenia, 
tło kas ma saka. a tytuł- róźmegs rodzaju 
Potaauców ■ nmnaln o., i óo latków do po 
Oatkóa puństwrwydh wpłynę*o około 60 pro 
*ext1 Jeimości prelimiinowanycli w tym 
Śteesse do pcacanw .

— Kiedy rozpocznie s if budowa gład­
kiej nawierzchni jezdni na ul Zawwnej i 
Jagiellońskiej. Z uuiem 1 sierpnia zarząu 
Miejski sumersu przystąpić do bodowy glud 
klej nawierzchni jezdni na ul „agielk’ .skiej 
Jednocześnie mają być roopouzęk roboty 
przy bud wie nowoczesne ,ezdnt 1 regmaujl 
td. Zawemej Która zoetani» poszerzona. Na 
ulic y te i trwa obecnie rozbiórka a < n  przy 
fcbie^u ni W P<m plamki i Ławalncj, gdzie 
dotychczas mieściła się szkolna pracowmir 
piTyrodniczr

-  i

ROŻNE.
■— 3t sędziów i adwokatów litewskich przy 
lajto do Wilna. Do Widna przybyto wczoraj 
z wycieczką przeszło 30 sędziów l Ldwołti 
łów z Kowna i źnnyon miast Litwy.

Wycieczka zubawi tu kilka dni, za mazi 
miasto i okolice

— Biblioteka Uniwersytecka w ukiesie 
wakacyjnym będiz e esrymms’ w liipcm i diro 
ęiej połow ę sierpnia, czytotiMe od g. 9 —15; 
wypożyczailnie » i  g. 12— 14. W pierwsze, 
połowie sierpnia (1— 15 VIII) hwlioteka bę 
dzie zamanipta dta czytelników z powociu 
wowri eLrziteyo porządkowania.

— DALSZE ZMNIEJSZENIE SIĘ BEZ 
R OBUCI A. W ciągu ubiegłego tygodnia bes 
robocie na terenie Widna nie* to d iszemsn 
znamejszenm się. W  stosunku do tygodnia 
poprzedutego bezrobocie zmniejszyło się o 
przeszło 550 osób. Obecnie Wrlno liczy około 
180(1 bezrobotnych, w tym znaczmy procent 
pracowników umysłowych.

— Vf> umr torów bezołatnt, jazdy zatrzg 
mano na terenie Wił. Dyrekcji P. K. P W: 
leńska Dyrekcja P. K. P. prowadzi snergicz 
ną walkę z plagą tzw. pasażerów „im gapę". 
Konirols biletowa na terenie całej Dyrekcji 
uległa dalszemu zaostrzeniu. Dzięki temu 
Hośr praktyl owanycL tak częsso u nas prz 
jazdów bez biletów upada obeci ie z miesis-a 
na miesią*' W  dągu czerwca obsługa kolejo 
w; i zatrzymała im ten nie tr ck c i AYileń- 
skiei ogółem 45 passse-ów „na gapę1'. Po­
ciągnięci zostaną oni do odpowiedzialność1 
karnej.

ł O W C 6 R 0 5 7 K ł

  /.mar- w czasie kłótni. W  kol. Uimi-
Łowscnczyzina gtn. rulbieżcwickiej, poiw. sto* 
peckicgo w  czasie kłótni z synom zmarł 
ttagle 70-ieo*i mieszkaniec Franciszek Mi » 
ttewski. Według oświadczeń sąśadów mię 
kry Miłaazewskim’ wyu_kła bójka, w czasie 
której o p ie c  zakończył życie.

  Tragiczna przepraw, prze- Niemen
Mikołaj Olpszkiewśoz. 35-letni rolnik «  wsi 
Słoboda pow wwogródzk ego, wziął na 
łódkę i ciem przewiezienia ua -ragą stronę 
Niemna 5 chłopców w wieku do kił 17. Po 
°dhic'u od brzegu praełudo wr ira KWlź wy­
d o i ł a  się na rzece Wszyscy chłopcy z-o 
Nali w-y-ratowani r n.iirtów tzedt., u.iofln 1 ast 
^ kozik rwie* utonął

— TRAGEDIA NA ŁĄCE Wczoraj zua- 
hyl ®ię tragiczny w- pndeK na łące kol. Tro 
"k  jkt gin eyyńskioj, pow nowogródzkie­
go. R lemi M adiil Aleksy przyniósł posiłek 
'wemii 13-łetniemu bratu, koszreemn łąkę

W czasie po-Iłkn b.-ut M.m .M ią ł próbo 
" s f  kosió podcinając sodIc nogę. Wskutek 
'hiegu uoływu krw-1. zanim nadeszła pomoc 
**N>ptee zmarł

14 H Ł fc fc
—  „Dzień konia” w Lidzie. W ramach 

oibdiodiu ,Dnia konia”  w Lidzie na targowi 
cy miegsJkiej odbyt i się zawody hippiczne t  
z udział-m oficerów , podoficerów, otraz jeźdź 
ców ^"JZorgajTiizoranycb i Kraknjów. Po- 
maoic ouiDyły sic zawody pojazdów jedno- 
loanmych i parokonnych, oraz probi dziel- 
busdi okiiia podkuwaczy, .izyisziczenia i uirzy 
mania koni. imprezia cieszyła sdę diużym 
pogodyuniem, pirblicznoódi przybyłej w .łok­
ci 2000 osób z całego powiatu lidizkiego

—  Lidu— hurauwwlcze 6:4 (5:2). Praco w- 
ndoŁy Miub «partowy „A, dal" w Lidzie ro- 
zeigr-ł mecz piłikairski z „Mafcabfi1' w Bara 
nowiczacn. Zasłużone zw ycięstwo drużyny 
hJkkiej 0:4 (5:2). aęoeiiioiwat Baikiewicz z Ba 
raiiKKwicr Bramin dla zrwycięsiuej dnuzyiny 
sftrzelhi,' Geroowdk (3), Berkowski, Roreń 
i RuazyńsK. po jednej.

—  Objazdowe kino dźwiękowe. Związki 
powiatowo w Lidzie: POW, Zw Osadników, 
Towarzystwa Organiizaryj Rólek Roiniczych 
orar Zwlrązek M łodjj Wsi wyśiriefliły na 
zamikiu Giedymina w Lidzie film produkcji 
polskiej p i  „Halka” i dożynki lubelskie,' 
oraz fiiui proipagandiowy M«tete,wlwa Rómu 
milacji „W olne drogi'*. Imprt/a cieszyła snę 
ogromni rr y-owod/zon iem. gdyż zgromadziła 
na zamku około 3.000 osób Onjazdowe ki­
no odwiedza puszcz igółme wsie powiatu, 
gdz'e wyiświeWa Leziplaitnie filany potekie.

—  Duże zainteresowanie wystawą higie­
niczne W ysława . ig.en,. ans w Lidzie, obra 
aują i działalność im. tynucyj albeopiieozeó 
■potocznych wyświetla codziennie lilmy 
dśw i^kowe a w k i «  l watki z chcroibami 
upołeczii.yinś l zaw<odowyimi. , ,»z higieny 
t zdrowia. Ponadito każdego dmh, w godzi 
nach pcupoijdlnlowwh oubywają się wykla 
dy tekaus o  Zapobic^mui ■ robom. Sala 
yyipe4p*ona jest po brzegi, 7 dlnia r,a dzień 
tfuim ciekawych wzrast— Wystawa hiigieidcz 
na potrwa do dnie 13 bm Czynne jest od 
godi 10 dlo 19.
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„ K U R J E R  W I LE  Ń S K i"
Nr r o z r a c h u n k u  

1

Na zł.

Wpłacający;
( o a z w u k o )  .

( I m ię )

P ocłta

m le j* co w o * < ;

U lica

n n m e r  d o m u n u m e r  m le s z k a n /a

Cl►

Przekaz rozrathuakowy
na zł i

z ł o t e  s ł o w n i *
g R

Nr r o z r a c h u n k u

a r  lak gr *yt*l

Właściciel rozrachunnu (nazwa wydawnictwa):

„ K U R J E R  W I L E Ń S K I ”
Wilno, Biskupa Bar.durskicgo 4.

PCCZTA: Wilno 1

P o d p l * Nr n a d i w c z y S t e m p e l

p r z y j m u j ą c e g o 1 /  \ o k r ę g o w y

? ( )
1 V J
Q  ^ -----

Czas uregulować należności i odnowić prenumeratą na kwartał U I-d .  
Wpłactć prosimy przekazem rozrachunkowym najpóźniej do 5 lipca dla 
unikniącia przerwy w otrzymywaniu „Kurjera*.

€ & § S € B B * ą §  B S € B  F € & ! % ]
W  dudach od 30.VI bo-, do Jota 2.VII do monet suebr., Knim -SmugtJwa —  23 monety 

W.oyewodzii— ego Obywate-SKiego Komitetu so-ebr., Szkoia Pov jzechna Nr la —  46 me-

P O K O J E
TANIE, CZYSTE i CICHE

H o t e l u  R O Y A L
W&rszaw. Cnm.eina 31

Tel. 556-85 
Kawiarnia. Bezpłatny garaż.

FON wpłynęły następujące ofiary: Siefauo 
wica Jan od orzcdisiębicisitiwa trruize'i 
iatinzcimicy — 10 zł, Ilgiewjci Zb gnieiw — 

w  ci  I k'I. L.cenun O.Ó Jeamitów. —  karabin 
meksykańsk wiz. 12, Sjkoła powszechna w 
Widnie —  26 zł. |

Z N. Wilejlki: Prokopowimówna, Piuko. 
po.yicz i  Stankiewicz —  3 zł Sooańcja Mr 
nadana pmzy Gknfl. iw. Kaztmnłemta w N W* 
lejo- —  1 ,ned< lik żł, Kołyszko Tadeusz •— 
uezeń —  95 monet zreDr., KoplOwoa Ie lina, 
twBajmica —  1 moai"ta siebi. podska, Zi«n 
kiew.ftzowa Ludwik- —  18 monet sreba . 
Knawczykówiu Alicja., uczeń .ca — 61 mon. 
jreui . Welon Adolf —  2 obuączk, złote I 1 
Suobma, Słat^edk i Mania —- 1 obrączka złota 
I 2 obrączki ai'ei>r„ Szkoła Rozwojowa w N. 
Wi'lejce — łom złoty ,knzyż jik), łom saehra 
46 monet «rete., 1 roągnek -rebr., Łopuszko 
Stanisława — 1 obi ̂ czika złota, Sidewiezo 
wia M. —  1 obrącizka złota Sananowtaz 
Piotr — 1 papierośnica snebi. ze złotym 
monogramem, 1 papierośnica srebr ze zło 
tym monogr. I 8 monety srebr. Maciejewska 
Alcdcaoindr. — 1 p: rścionek złoty (łoan), No 
niewicz Bohdan, uczeń — 1 krzyżyk rłoty, 
Piele • Ar,ton i —  6 sztuk monet sreisr. rozn , 
łom *rehr. wagi 11 i pół gn Hantz Henryk 
uczeń —  1 widelec srebrny duży, Foreiu*»v 
Karol —  2 obrączki złotę, Leozczyk Jan — 
1 fuonetfl polska sreor., Noerodwoirka Bro 
nibSawa —  1 obo ka złota, 2 srebrne 1 U

Hat trreun w  Warnie
Postracn Posesia Borys lekaio, stracony

Mocna egzekucja w więzieniu na ŁukiszKach
Dziś nad ranem w więzienia Łuki 

skim wykunuoy zoólal w/rok śmierci 
Stracono okazanego na karę śmierci 
przez powieszenie m> bezpiecznego 
bandytę Borysa Cekało zwanego .,po 
strachem Polesia".

Cekaio ma na swoim sumieniu 
szereg ciężkich zurodni, zaś ręce jc 
gu zbroczone zostały krwią kilku o- 
sob zamordowanych w celach rabun

kowycb
Sąd Kasacyjny zatwierdził wyrok 

śmierci, po czym obrońca odwołał 
się do łataki Pana Prezydenta Rzeczy 
pospolitej, który me sk.orzystał jed­
nak z prawa łaski.

Wyrok uprawomocnił się. O godz 
nie 10 min 30 p.zybyl do Wilna Kat 
Braum, zaś nad ranem sprawiedliwo 
ści stało się zadość

P c za r w  GląbcKiem
SO ub. ui wieczorem, wybuchł w Głębo- 

kiem pożar, który wyrządził znaczne szkody.
Ogień powstał w zabudów antach Igna­

cego 1 feygmunta latgońskicb przy ul. 3 Ma 
ja 14., I strawił nrlpicrw chlew otaz stodołę, 
następnie przerzucił się na zahutnrwanLj są- obchodzenia się z 
slcunle, ufunflowtełe Jaua Bohdanowicza

1 Wlad. Drozdo wlcza, ntazcząe eblew, 
spichrz, stodołę 1 częściowo dom mlr#r 
kalny.

Pożar poasła) wskutek uleostrożuc^u 
ogniem.

(Zb).

Płnruny siej? śmierć
Dotkliwe burze, które w czerwcu nawie­

dziły Nowogród.zyznę, wyrządziły wiele 
strat n budynkrch I zasiewach, pt wodując 
również dnżo oliur w ludziach.

Ostatnio od piorunów undrl: Bond ryk 
'Jazyll z kol Gcderowlet. pow. nleśwles

kiego, który sebrooi. etę P°d dębem przed 
ulewą, Araldej Mikołaj 1 Maksymowicz J6 
zef, por_źen! przez pioarun w »v olm mlesz 
k Ju we wsJ Obryna Wielka, pow. stoijwc- 
kłego i Skurczyk Maria, porażonr przez plo 
run w oborze w czasie dojenia krowy.

Udusiła dziecko i zakopała w ch!ew5e
Teofila Cieparowa, wdowa, zam. 

w zaścianau Podworn^i (gin. Szum­
skiej). 26 ub. m. udusiła swe nowo­
narodzone dziecię i wspólnie z ko­

chankiem. Aleksandrem Tomaszewi- 
czern, zakopała zwłoLi w chlewie.

Ciało dziecka wydobyto i złożono 
w k osi nic > szpitala w Szumska.

Z s b f l  k a m i e n i e m
29 nb. m , o godz. 2 .iad raoen. w za­

ścianku Lstrowlanka (gm doka^ycka), no 
wstała bójka pomiędzy pijanymi- Zyg. 1 Bo 
lesmweni Każarnowieżami, ni caml zaścLin 
ku, oraz Ignacym Myszkę, mcem wsi Mysz 
ki (gm. dnnltowleka, pow postawskt).

W  czasie tej bójki Bolesław Nuiarowlcz 
sdal Zyguuntowl tek sIIiit rlo kamtenien. 

w głowę, że ranny a droiL* do szpitale 
zmarł.

Sprawcę morderstwa ptilicja zat zymab
(Zb).

nel srebr sir. bra 28 gr, srebrna Łispeifa od 
Łegairka, Beniasz Stanisław —  6 monet
sreba*. i zegarefle sirebr., Fadranowśki Wł. — 
1 zegarek srebr., Szczeciński • Zygmunt, 
uczeń —  łotr jrebrcy 8,9 gr, krych Łdiwara 
10 —  monet srebr. Kuizia Stanisław —  6 
inomł srebr., Królik ow sk. > tna — 1 * brą 
czka złota, „Rola*' —  Gbnześr Bank Spół 
dzielozy w N. Wił. — 1 moneta rosyjska 
złota Araszklewiez Jan —■ 1 oihrącztkf złe 
ta, Drozlow-ika Jadiw ga - 4 mon srebr,.e 
1 1 pierści- n.ek złoty, Mkhniewiczowa Ste 
fania —  8 monet srebr., Piohrusiey lor Ka 
z i mierz — 10 monet srebr., Ramzówna Tei.
—  7 monet srehr., Radiżiiuinp Edrwarj —  2 
pierścionki srebrne Kopoiowa Helem — 
łom złoty wagi 1,2 gir., Kawecka Maria — 
1 krzyżyk złoty, 1 łyżeczka srebra * i 1 
hransoleilka srebt., \V.»,»»nzynial Jan — 3 
monety srebr., Szkół" m l‘adieuszs Kościu 
szki w N. Wiłeyce —  26 mono: sreba , 1 
medal srebr., 2 zegarki srełw., Schaiłtea Ja 
nek ,uozefi —  1 nóż sreba , 1 widelec srebr 
ny i 1 łyżka srebr., Kwiecińska Helena — 
1 pierścionek złoty, 1 yszkiewicz KonsAar 
ty — 24 monety srebr., WioniewczycOwna 
A., ucz. —  1 obręczika srebr., 4 monety 
giebr., Rząd-Kowalsii a — 1 pierścionek zło 
ty, Kiibortoiwi Maria —  9 l„iieczek siebr„ 
Nazarev iczo>wa Zołia —  1 hrasoletka sre 
braa, Ratolkkle Stów Kobiet — 41 mon 
srebr., łom srebrne wagi ia,5 dkg. łom 
złoty 3 gr., 1 uo-rebka srebrna i 1 zegarek 
zloty, Hajdukiewicz Ryś — 1 mon srełxrna 
\iurtmzcjewska K. —  3 mon. srebrac i 2 
tulejki srebr., Andrzejewski Piotr — 6 mo 
nei urebr WęciKow-ierowa J. —  1 obrączka 
złota, bezimiennie —  1 obrączka srebrna 
Niedzcyiecki WT —  1 zegai-el srb“ny 
Knafz Henryk i-czeń, łom srebraj, Gulbiń 
śki Jan —  1 medal wefarny, buz im lennie
— 1 ła nomszek złoty, łom złoty wagi 2,2 gr.
4 monety srebrne ,«głak Ei Hu —  1 nóż 
srebra;-, 1 tyżke srebr. 1 pierścień «rei>r-u" 
óo sen.-eł 1 orzeł k srebrny ) 2 łyżeczki 
srrbme, Kat. Stow Kobiet — 1 brasoletka 
webrna, Żainriowska ranisława — 2 monety

sireŁmiu:, MaCi-era Szk* Ina w N. Wi lejce 
•— 1 monet srebrna Petzowa Jaów.ga —
1 ohrpraka ztota B.aĘnowiczowc Weroni 
ka —  J Obrączka Złota, kp*. Dziewirkjk Bo 
leoła-w — L oorączika złota Kropp Ewa — 
24 monety srebrne, Ilitoecki Gzasław — 1 
obrąoka złota, Petes Walerian — 1 obra 
casks złota, Iwanowska Maria —  6 monet 
*rebmych, F ullenbammo wa Jadwiga —  12 
monet srebrnych, 1 papierośnica srebrna 
baziimkuinie — 1 menety sreibnue. Szkoła 
Powszechn- im. Piomyka — 5.r»mouet sre 
brnych, 2 obrączki z  nowego złota, 3 ob 
rączki arebn.e, 1 hran^oletta srebrna, 6 
Lolazykóiw srberaych, 3 i.olczyk i złote, 1 
Broszka złota. 1 medalik srebrny, 1 bru® 
ka ■eb.na , 1 główki łyżeczki srebr., Umi 
na Żydowsu.a w N. Wi lejce — 8 aiuże kie 
lichy arebra , 4 Łieftchy srebrne, mniej 
size, 3 kieJiczki srebrne. 8 monet srebrnych 
piV łyżeczki srebr., 2 złamane kolczyki zło 
le. 1 obrączka z nowego złota, Ziemadk' M 
chał —  1 broszka złota połamana, Szusz 
kiewicz Stanisława — 7 monet srebrnych 
1 koperta srehina wi zegarki, Katolicku" 
Stow, Kobiet w N. Wdoejce —  24 zł., por. 
Korycki Wiktoi — 20 zł., por. Kędziora 
Stanisław. —  10 zł., por. Sokołowski Ed­
mund — zł. 3,05 por. Urbanów-'** Wacław
— eh 5, Buzarówna Maria — zł 6. Zbiór 
k i u h e-r j W N Wilejee — *ł. 1143, Wik 
torowica Marta —  1 ohlig. poż. konsol, na 
50 zł.

W  LITU TU zgłoszenia na pre 
nurn ratę „Kurj. Wileńskiego*- 
przyjmują: F-ma JSPAUDA" —  
Uaunas, Maironio 5-a; Ksi<«*t 
nia „Si łT.LA** —  Raunas Pre- 
ounterata miesięczna 5 litów

ŁŁAŁSAŁUlA .AHA u AAAŁĄAAŁAS&U AAAŁAŁi AŁS
1 leatr muzyczny „LUTNIA* P

„fia ro n  Cygańskr^
z występem M. Nochowiczówny

Ceny letnie & 
'/TTyTTTyTTTTTTTyyyTTTyyyyTTTTyTTTTTTTyłT

R A B  I U
W IL N O

WTOREK dnia 4 lipca 7939 r

6.56 Pieśń „W itaj Panno 7,00 Dza£..cik 
por,- 7,15 Muizyka jptyty). 8,15 Uczmy się 
pływać —  dialog. 8 .>0— 11,57 Przerwa, 11,57 
Sj grał cs a. 12,00 Hejnał. 12,03 Audycja 
południowa 13,00 Wiadomości z miasta 
i prowincji 13,05 Program na dzisiaj. 13,10 
Molo tli t z litniów amerykańskich w wyk. 
orkiestry Harry Roy‘a. 14,00 „Zabawa w ży 
cau Jz.eck: ‘ — pogawędka dii kubiet — 
prowadzi Staaiuława Cywińska. 14 10 Moty­
wy ludowe. 14.40 S; 1 weLki sportowców. 
14,45 Źycuc lasu —  pogadanka di a młodzie­
ży. 15,00 Muzyka popularna v wyk. zespołu 
H. Adamskiej-Grois&mano we j. 15.45 Wiado 
mośc. gospodarcze. 15,50 Przegląd aktualno 
ści finaosowo-gosipodarczicti. 16,00 Dziennik 
popjłudin.owy. I6,i0 Pogadanka aktualna. 
16,20 Miniatury kwartetowe w wykonaniu 
kwartetu smyczkowego Rozgłośni Krakow­
skiej. 16,45 Kromka literacka. 17,00 lteaital 
forteipiaawwy Władysława Burkatha. 17,30 
„Portrety pamiętnikarzy wileńskich" —  ga- 
r^ęoa literacka dir Jóićf Flank Wandy Do- 
baczew.ękiej. 17,45 Uwertury operowe w 
wyk orkiestry mediolańskiej pod dwr. L. 
Mota jol; 1600 Pieśm Adama Sołtys® 18,25 
Recital organowy Feliksa Rączkowskiego. 
(transmisja z sald Konserwatorium Warszaw 
sklego). 19,00 Audycja dla robotników. 19,30 
„Pod gwiazdzislym sztandarem" — koncert 
rozrywkowy. 20,15 Rezerwa. 20,25 Czy tanki 
wiejskie: „W asław" — sielanka krakowska 
Kazimi ~rza Biodizdńskiego (dokończenie). 
20,40 Audycje informacyjne 21,00 Koncert 
Muzycznego Ogniisuua Wakacyjnego Liceom 
Krzemienieckiego, (transm.) 22,00 „Reali­
zacja. 22,00 ReaJLzacja zoboa lązań między 
Herodowych —  odczyt. 22,15 Muzyka lekka 
(płyty) 23,00 Ostatnie wiadomości i komu­
nikaty. 2305 Zakończenie programu.

ŚRODA, dnia 5 lipca 1939 r.
6.56 Pieśń poir 7,00 Dzienmiik por. 7*15 

Muzyka z piyt. 7,40 K anoent orkiestr- Pol. 
Państw. 8,15 Pogadiamra Łarystycaii^. 8,25 
Wiadomości wiry styczne. 11,57 Sypnął czasu 
i 'wjnał. 12,03 Audycja połu.dmiowa. 13.00 
Wiadomości z miasta i prowincji. 13 05 Pro 
giaur na dzisiaj. 13.10 Cbwliika łowiecka w 
apr. W. Wysockiego. 13,15 Utwory insin- 
meniollne Sryimanowslkiegio. 14,0(i Muzyka 
operetkowa. 14,45 Co chcieliioyście usłyszeć?
-  audycja dila dzieci w cpr. Oioej Hali. 

15,15 Muzyka popularna. 15,45 Wiadomość! 
gosipodaroze, 16,00 Dziennil: popołudniowy
16.10 Pogadanka aKtualna. 16^0 Recital śpie 
waczy Ignacego Dygasa — tenor. 1650 Co 
się dzieje w gniazdach — pogadanka. 17,00 
Występ Tria Czerniawskiego. Tr. do Bar. 
1730 Ulubione opery- „Faust" Gouirnda — 
and. w apr. S. Harasiawskiej Tir do Baz 
18,00 Słyinme symfonie z płvL 19,00 Teatr 
Wyobraźni: „Klub Pickwicka*' — Karola 
Dickensa. 19,30 „Przy wieczerzr-" — kon­
cert 20,10 Odczy- wojsikowy 20 25 „W  na 
azej świetticy™ —  aud. w npr. W. Drążków 
'kiego, 20,35 Sport na wss. 20,40 Aud-y-i-jc 
teformaey jne 21,00 Koncert chopinowski w 
wył Fr, Luknsiew Icza. 21.40 Nowo i"  i lite 
rac’ 'e oimówi Koatrad Górski pro*-. USB 
22 0C Trzy pc tnzy" Aiieksau dra Fredry — 
odiezy! Cc. ZgorzAskie^o. 22,15 Koncert *  
u dz, zespołu wókaluego pod dyr. H. Ooiuń- 
akśągo. 23 00 Ostatnie wiadomości i komu­
nikaty. 23.05 Zakończenie progTamu.

F A K A N O W T C 7 F
WTOREK, dnia 4 lipca 793P r.

13,00 Wiadomości z naszych stron. 13,10 
Twórca ość rodzima (płyty). 17,45 Skrzynka 
ogólni — dr Marian Stępjwski. 20.2f Mle­
czarnie podnoszą dochód gospodarza" — 
pog. ini. Franciszika Patery. 2C.35 Wiado­
mości dda wsk

ŚRODA, dnia 5 lipca 1939 r.
13 00 Wiadomości z nasiz-ech ron

13.10 Kom* eirt popołuóiniioiwy (płyty) „Ba­
gatele imurmme" 13 55 Nasz program 20 25 
Poznajmy FoiBkę: „Gazy zaemor ważną ga- 
łęztią przemysłu'1 —  poig. inź. Aaamfl Twa- 
rcsga. 20.35 Wiadomości dba wsi 22,00 „Na 
iwweeródżkiicb ścieżkach" — aud słowno- 
muizyrzina w apraoawamik' Romana Heros* 
kiewicza. Pieśni newoi-póarkie odśpiewa He 
lena Rapszewir-z Czeclw.ws-ka —  recytacja: 
Sfetan Sojecki i Mairia Komzalówno.
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Czy wiesz dis czego zagra­
nicą Kupcy są bogaczam i B

N ie ?  nie w ia c a ? ?

Otóż dla tego, że nie żałują 
groszy na REKLAMĘ, Która 
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biEOAKTO ZY DZIAŁÓW i W ładysław Abraro 
,specjalreijo wysłannika*; Witold Kiszkia —  ' 
Jcrtr Maślinski — recenzje teatralne: Anatol M

ow lcz —  sprawy kulturalne litewskie i wiadomości z m. Lldy; Zbigniew  Cieślik —  kronika zamiejscowa; Włodzimierz H ołubowicz —  sprawozdania sądowe i reportal 
vlad. gospodarcze t polityczne (depeszowe 1 lelef-); Eugenia M fc.iejewska-Kohyllńska —  dział p. t. .Z e  świat* kobiecego*; Kazimierz Łęczycki —  przegląd prasy* 
kulko —  felieton literacki, humor, sprawy kulturalne; "arosław Nieciecki —  sport; Helena Rom er — recenzje ksiażefc Eugenltiaz Sw U nlew lcz — krnnike wileńska:

Józef Św ięcicki —  artykuły polityczne, apełeczne 1 gospodarcze.

REDAKCJA I ADMINISTRACJA 

Konto P.K.O. 700.312. Konto rozrach. 1, Wilno 1 
C n n t r a l a .  Wilno, bi. Biskupa Bandurskiego 4 
Redakda: teL 70. Godziny przyjęć 1— 3 po południa 
Administracja: tel 99— czynna od godz. 9.30— 15.3C 
Drukarnia: tel. V40. Rądakcja rękoptsow ale zwraca

O ddziały: N ow ogródek, Bazytiańzka 3 f teL 189; 
Lida, ul. Zamkowa 4/7, teL 73; Baranowicza. 
Ułańska 11; Łuck Wojewó-4* a 5. 

Przedstawicielstwm i Nieśwież, Kłeck, Słouhn. 
Stołpce, Seczaczyr , W ołoiyn, Wrtejka, Głębo­
kie, Greń no, PiAsk, p/ołkowysl, Brześć n/B.

CENA “ RENIIMERATY 
miesięcznie: i  odnoszeniem do 
domu w kraje —8 zŁ. ra grani- 
cą 6 z ł„  a odbiorem w admini­
stracji zł. 2.50 nr wsi, w miej­
scowościach, edzle nie ma urzędu 
pocztowego ani agencji zj 2,50

SNY OGŁOSZEŃ: Za wlersi milimetr, przed tekstem 75 gr., w tekście 60 g r , za teksiem 
30 gr drobne 10 gr za wyraz, Najmniesze ogłoszenie drobnt liczymy za 10 słów. Wyrazy 
tlustv-n drukfem liczymy podwólme. 2(astr7eZeń miejsca ćla .drobnych* nie przyjmujemy 
Przydział ogłoszeń do odpowiednich rubryk raleiny jest tylko od Administracji. Kronika 
redakc. 1 komunikaty 60 gr z i w-*-sz icdnoszpaltowy. l)o  tych cen dolicza się za ogłoszę* 
T  cyfrowe tabeli ryczne 50°/^ U„ład ogłosi-ń  w ‘ ekścle 5-'amnwy, za tekstem 19-lanowy 

Za treść ogłoszeń 1 rubrykę nadesłane* redakcja nie odyowi*ds Admlntstractsz"trzeg.t 
tobie prawo zmiany terminu druku ogłoszeń 1 nie erzyjmujr z«i»'zeżeń mtejae* Ogłos-e* 

ula są przyjmowane w godz. 9 .3 0 - 16J0 i 17 — 90.

Wydawnictwo .Kurier Wilńński* Sp. x o . •„ ’ Druk. .Z n icz* , Wilno. ul. Bisk. Bandurskiego 4, feU 3-40 t a  a  iue« >*!•(•.‘wa« u*> *

t t o i jc o p ia  1f3 lTQ
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Ł Ę K A  1 Z E

D O K T O R

J E R Z Y  I r t A i T t H  (ju n io r)
rentgenolog
POWRuaŁ

I wznowił przyjęci*
Mickiewicza 19.

DO K I O H
Na laurntan

Chor. weneryczne, skórne i moczopfctow# 
Szopena 3, teL 20 74.

Przyjmuje 12—2 1 4— 8.

DOCTOR
Zefdowiczowa

Choroby kobiece, skórne, weneryczne, nerzą 
dów moczowych od pod*. i2— 2 1 4— 7, nL 

Wileńska Nr 28 m. 3, te' 277.
U i m u m . t - , . ,  U . . . - . - . . t o o t m

i m U S Z E R K I
WTU ł l t t ł ł ł ł H l W U f W W — - IM M łl H

A K U S Z E R K A
ta n . fUMiterowB

przyjmuje od gcelz. 9 rano do goda. 7 wiec*. 
— ul. iakuba Jasińskiego 1 a—3 róg M 

3-go Mayu obok Sąau.

A K I f s Z b H K J
S n t i a l b w s k s

oraz Gabinet luuaoieiyczny, odmładzania 
oery, usuwanie zm«razcxek, „ągrów, pie­
gów, brodawek, i upięto, usuwanie tłu*/ g»« 
z bioder . i brzucha, kremy odzr1 (zające* 
wanny elektryczne, elektrrzacja. Ceny pr,v. 

stępne Porady bezpłatne. Zamkowa 2( m. “

A U U S Z E t t k ;
N. S r z e z i j t a

maaał loczn.czy 1 elektryzuje OL Grodz­
ka Nr. 27 (Zwierzyniec).

Kupno l sp rze d a ł
m T"T*Trr">*r-ri—r ^ ^ jm w r r fm r r m

tanzo kawiarnię z powodu 
wyjazdu do Gdyni. Wilno. Wiiieńsma 9.

DOM w oenfrum mlaota do spu.cdauia. 
Adirtz utjiaKcjs „Kurjera Wileńskiego".

Z1 ,OTO na oedt iekax»k.-demtystyciz'n.e 
i prz imySiowe do maibycia w firmie O. Zał- 
‘ci'„d. Wilno. WioLkr 47. Tel. 17-33

JAMNIKI SZCZENiĘTA ozanne pooipa- 
lane rasowo .Jic sprzedani® Zamkowa o— 9. 
G idz. 16— 18. L

L E T R I 5  *  r *
JASTARNIA-BÓR pensjortait „Bcrow an- 

ka“, aaisiko morza, knohnca warszawska. 
Zamówienia przy imuje i n żyńnerowa Smol­
ika.

L O K A L E
mTTTł»ł łełł>łłSTS»TTSTeeeTtłłTTTT*»efTfł

DO WYNAJĘCIA mieszkanie a pokOjt>- 
we ze wszelkimi wyig,odami, oraz piekarnia 
i  kukałem sprzedaży. Sierakowskiego 23. 

Dowindizieć się tei. 777.

DO WYNAJĘCIA MIESZKANIE nowo- 
odremontowane, słoneczne 4 pokojowe z 
kuchnią i wszelkimi wygodami, PilsnPskie- 
go 38 Dowiedzieć się u dozorcy.

2 **OKOJt z .*ygoaa.ni, -wantualnie z 
używalnością kuchni do wynajęcia, P e k ;ei 
ko 7 m. 2 od 3 — 5.

P A A i Au l . . , , , , . , , , , , .  -> -oT T ii i n r r
POSZUKUJĘ wspólnika dc bardzo do- 

h rego i.itar .su. Oł orty do Adi „Kurj-ra 
Wileńskiego" pod Lombard"

POSZUKUJĘ pracy gospodarstwa domo 
wego do rodziny łub samotnej osoby. Ofer­
ty: Wilno, Kijowska 2 m. 23 lla „Jadzi"

POSADY buchaltera, kasjera lub t. p. po- 
' 'kuję Złożę kaucję. Adm. „Kurjera Wi- 

leóski«go“  s<ub „Kaucja‘ ‘ .

r  6 z ea e
r ł ł » T » T T » • ? » » * • * • » T T T T T T \ - T T ,T T , - * S f T f T , I

PIEGI NAJUPORCZYWSZE USUWA 
„TUJA“ Klim ckiego. Składy apteczne, per­
fumerie.

ANTENY ZBIOROWE instaluje firma 
„Eloktirowił" Julian Michniew.cz i S ka, 
Wilno, Ostrobramska 4, teł 28-38. *

MOTOCYKLE wynajem, nauka, garażo­
wanie i obsługa — Wilno, Wileńska 8 
w podwórzu na wprost bramy.

KO i  LA tZiAi.iUi AoUo.,o*..i 1‘dSOWa (io 
sprzedania. Zamkowa 8— 9. Lrodz. 16- - 18; *

Chrześcijańskie kino Dziś. Najpiękniejsza i najweselsza polska komedia muzyczna

światowid) M anew ry miłosne
W rolach głównych: M en k lew iczów n a , Halam a, Z im ińska, Ż abczyń sk i i Sielanek!

Ceny: Balkon 25 gr. Parter I 40 gr.
A  E l  L  Dziś wspaniały podwólny program 1) Ulubienica wszystklcu

n U / f i  nurDin** f||mi® „ Ic h  s tu  I ona je d n a "
»  ®  P r ls K f o a  Bat ty8 u o d e p ch n ą ć  s ię  nla da.

ul Nowenrodzira 8 2) Wielki aktualny film dokumenti-iący nlezaprzecraine i od-
, , ,  . 7 wieczne prawa Polski do Pomorza 1 Gdańska p. t. „Nla dam y

telefon Z l-o / ziem i* jest to film mówlouy w językach francuskim i poiskim
Piękny dodatek: .P o isk a  w  B dań sk u 4

K I N O  Dziś. Problem miłości, wierności i zdrady we wzruszalącymn drama-
Rodzlny Kolejowe] cle ludzkich serc I namiętności p, t

Z N I C Z  „ Z A U F A J
Wiwulskiego 2 Obsada: Franchot Tone, Maurean U’SuliIvan, Virginia Bruce

Nadprogram : DODATKI. Początek o ęjodz. 6-ej w n eazlele i święta o  4-ej

OGWBSKO 1 J e ? n e  ta Mac Donald i Nelson Eddy w fiimte

dy k w itrą  b z y “
Nadprogram UROZMAICONE DODATKI. Pocz. ienus. o g. 6. u w niedz. I święta o 4.

Reprezentacyjna Kmo C G / I N #

„M ój przyjadę! maharadża
Wspaniały komedlodram.

CC

Em ocjonującą treść! Przeboiowe p iosen ki!
hasze ceny na wszystkie seanse: Balkon 25 gr. Krzesła 54 gr.

ijiełda zboźowo-towatowa 
I infarska w  ifilm e

, , r ‘

i. dnia 3 lipca 1939 r.
Ceny za 'owar standartowy lub średnie! 

jakości za 100 ko w handiu hurtowym, pa­
rytet wagon st. Wilno. (Len za 1000 ka f-co 
wagon st. zi ładowania). Dostawa bieżąca 
normalna taryfa przewozowa,

Źyu I standart 15.50 i6 .~
n 1 9 ,- 15.50

Pszenica blola ozima 27 — 2 '.  0
cz? rw. (miejscowa) 25.50 26.50

Pszenica jara jednolita i su 24 — 24.50
e m zbieraną il „ 22.50 23 50

Jęczmień I standart — —
H • 18 — 1850

„ n i ■ 17.50 1800
Owies 1 te 18. 18. >5

u m 17.50 1 8 .-
Gryka I m 22 - 22 50

H • 21.50 2 2 .-
Mąka żytnia wyciąg. 0— 30% 29.50 30.50

• m .  I A 0 -5 5 % 2 7 .- 27.50
m - razowa 0—95% 20.50 21 .-

Mąka pszen. gat. i 0— 50% 46,— 47 —
m • .  l-fl 0 -6 5 % 45 — 4 6 -
te ■ .  II 5 0 - 60% 34.— 35.
m m .  U 6 0 -6 5 % 29.— 30.—
9 * .  III 65—70% 22.— 22.50
a „  pastewna 

Mąka ziemniacz. ^Superior* —  —
.Prima* —

Otręby żytnie przem. stand, ,05J 11.—
.  przen. śred. przem. st. 11.25 1175

Wyka —  —
Lubin niebieski 10.—■ 10.‘ 0
Siemię lniane bez worka 47.— 48.-

Len niestandaryzowany:
Len trzepany Horodzlej — —

.  ,  Wołoiyn 17/0.— 1810.—

.  .  Traby -  —
Miory 1440.— 1480 —

i_en czesany Horodzlej —  —  ,
Kądziel horodzlejska — —

.  grodzieńska 154C.— 1580.—
Targanlec moczony 900,— 940.—

Woluźyn 1030 .- 1070.—

C en y n a b ia łu  I jaj
Oddział wileński Zw. Spółdzielni Mle­

czarskich i Jajczarskich notował 3.VII. 1939 r. 
następujące ceny nabiału I jaj w złotych:
M A S Ł O  za 1 ky hurt deial

wyborowa 2.60 2.90
stołowe 2.5C ■ 280
solone 230 2.50

S E R Y  za 1 kg -
edamski czerwony 1.85 2 20

żółty 1.65 2.—
litewski - 1.55 1.80

J A J A za 1 kg 1.2C i 1.30

rSayLiam jeźd zić
motocyklem szybko i tamo, oraz wynajmuję 

S. Stankiewicz, Rzeczne 8- -3. (Zakręt).

ia ra i

BR CIS BARBARA
STANWYCK

KATARZYNA 
HEPBLIRN

Dziś początek o godz. 4 - e j _______

> n W l e I k l  d z i e ń  
2 D ra p ie żn e  nr ale n siw o

UWAC-Al Ha żądanie publiczności |bko  n a d p ro g ra m :

P o ls k a  od B a łty k u  odepchnąć się n?e da
„Nie damy zienn" i „ fam a w Gdańska

SŚŁ15AJ „ S U B R E T K A *
„ S Z A N G H A JRewelacyjny program 2) Charles Boyer 

Początek o godz. 4-ej ł  L° ratta w filmie

wg słynnej sztuai 
Jacques Devala 

z Olympe Bradna

III — — —  W
fisiem unikiiięcie zwłoki

W WYSYŁCh CZASOPISM 
I DOKŁADNEGO WYKO­
NANIA DANEGO NAM ZLE­
CENIA, PROSIWYDAWNI 
CTWO SZANOWNYCH PT, 
PRENGMERA TORÓW O

wczesne, dokładne i czytelne 
podawanie zm iany adresu.

III H^ur/er Wileński" ||j

Sygnatura: Km. 840/39.

O b w ie s zc ze n ie
O LKCYTACJI KUCHOMOSCI

Komuiraik SąJiu Groizkicgo w Ar&sławiu 
Kiizimiimz ZaiwuJalki, mający kancelarię w 
Brasławiai, ul. 3 Maya 34, na podstawie airt. 
602 k p.c, poiaiaji uo oublitaonej wiadomości, 
że dnia 3 slerpniui 1939 r. o  godu . 10 w maj; 
LeonpoL gm. leonp niskiej odbęJizie się 1 li­
cytacja ruehonu żci naicżącyoh do Stamisła 
w a Lopacńskiego, aklaćająuych się z -imwea 
tarza żywego, oszacowanych na łączna sumę 
A  700.

Ruchomości można oglądać w dniu l,cy 
tacji w miejscu I czairi.1 wyżej oe»aczowym.

Dnia 30 czerwca 1939 r.
Komornik 

(—) K. Zawadzki.

n w u i M z i
m y S I e ł  o  z d r o w i u ,  tym b*f* 
d z le f  i e t e l l  e l e r p ł e z  na ch o r o *  
b ę :  N E R E K ,  P Ę C H E R Z A ,  
W Ą T R O B Y ,  K A M I E N I  ŻOt> 
C I O W Y C H ,  Z L E )  P  R Z E M I A N Y  
M A T E R I I ,  na  b ó l e  art re ty a r*  
ne c z y  p o d a c r y c i n e ,  w z d ę c i a  
b r z u c h a ,  o d b l j a f . f e  * ię  tub 

E k ł o m i o i i  d o  o b s t r u k c j i  -  P a n » ! c t * | ,  f  n i ­
g d y  n łe  b ę d z i e  z a  p ó ź n o ,  w n *  u ż y w a ć  b ę ­
d z i e s z  z i ó ł  m o c z o p ę d n y c h  , , D  ft U R  O  L'* 
G ą s c c k i e g o ,  k t ó r e  z a p o b i e g a j ą  g r o m a d z e n i a  
s i o  k w a s u  m o c z o w e g o  I lnnyct> s z k o d l i w y c h  
d l a  z d r o w i a  s u b s t a n c j i  t a t r u w a j ą c y c h  o r g a ­
n i z m .  -  D z i ł  j e s z c z e  k u p  p u d e t k o  z i ó ł  
, ;D  I I) R  O L“  G^aecklego, a pn dkooaaz  
*J* • d o d a t n i c h  sk u t k a c h  d z l a U n i a ,  z a i e t s ^  
b ę d z i e s z  t w y m  z n a j o m y m .  Sposób u t y c i a  na 
o p a k o w a n i u .  -  O r y g i n a l n e  z i o ł a  . . D I U R O L * '  
O ą s e c k J e g o  ( Z  K O G U T K I E M )  s p r z e d a j *  
a p t e k i  * e k t a d y  a p t e c z o a

O G Ł O S Z E N IA
DC  WSZYSTKICH PISM
DOGODHE WrtRIIMKl

*

BIURO O G tO S Z E i

J . KARLIN
W iln o , N iem ieck a  85, te l. 608


